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zasług działalności w zakresie sztuki, nadać 
najmiłościwiej odznakę honorową dla sztuki 
i umiejętności.

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra ­
czył Naiwyższem postanowieniem z dn. 17. 
marca b. r. woźnemu rady przy lwowskim 
wyższym sądzie krajowym, Walentemu L a ­
s k o w s k i e m u ,  w uznaniu jego długole­
tniej, wiernej działalności służbowej, nadać 
najmiłościwiej srebrny krzyż zasługi z ko­
roną. _____

M inister handlu zamianował kontro- 
iora pocztowego, Henryka G1 a z a r  e w i cza, 
We Lwowie, zarządcą pocztowym w Podwo- 
łoczyskach.

C. k. Rada szkolna krajowa zamiano 
wała tymczasowego nauczyciela szkoły eta­
towej w Mszańcu, Mikołaja U l w a ń s k i e g o  
rzeczywistym nauczycielem tejże szkoły, 
stałego nauczyciela szkoły ludowej w Ni- 
konkowicach a tymczasowego przy szkole 
filialnej w Lubeszce, Grzegorza K u z i o w a ;  
stałym nauczycielem, zawiadującym szkołą 
filialną w Lubeszce.

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA

u r z ę d o w a
Jego ces. i  król. A p osto lsk a  A lo ść  ^  
Najwyższem postanowieni0111 1 n; 
b. starszemu rade, bado«.cW»,

Fryderykowi baronowi « ’ *iu t-hiu onowi S c h m i d t ,  w uzna- 
iej, znakomitej i pełnej

Ponieważ według uwiadomienia c. k. 
austr. węg. generalnego konsulatu w W ar­
szawie z dnia 3 marca b. r., 1. 1.280, wy­
gasł księgosusz w Karczewie, miasteczku 
położonea, yf gminie Otwock, w powiecie 
nowo.mińskim, w gubernii warszawskiej Kró­
lestwa Polskiego, przeto w zastosowaniu 
przepisów § 7 ustawy o księgosuszu z 1880 
r., znosi się tutejsze rozporządzenie z dnia 
14 lutego 1888, 1. 9.421 i zezwala się na 
wprowadzanie i przewóz owiec, kóz i pło­
dów zwierzęcych, poszczególnionych w §. 4 
powołanej ustawy, z Królestwa Polskiego i z 
Kossyi przez miejsce wchodu w Szczakowy. 

.Co się podaje do powszechnej wiado­
mości.

Z c. k. N am iestnictw a.
Lwów, dnia 17 marca 1888.

Lwów , 23 marca.

W krótkim odstępie po prokla- 
macyi, w której cesarz Fryderyk, ob­
wieszczając objęcie tronu, przyrzekł 
uroczyście wykonywać prawa i obo­
wiązki, jakie przeszły na niego po 
śmierci cesarza Wilhelma; oraz po o- 
głoszeniu reskrytu do ks. Bismarcka, 
będącego poniekąd programem rządo­
wym nowego monarchy; ukazały się 
orędzia do obu Izb Sejmu pruskiego 
i parlamentu niemieckiego.

Orędzie do Izb pruskich tchnie 
duchem monarchicznym, lecz zarazem 
ściśle 'konstytucyjnym. O wierności 
cesarza Fryderyka dla konstytucyi 
świadczy najlepiej już sam fakt, iż 
chociaż w myśl ustaw zasadniczych 
odłożenie przysięgi na konstytucyę do 
późniejszego terminu nie zmieniłoby 
bynajmniej, ani nie naruszyło w czem- 
kolwiek praw królewskich; monarcha, 
skoro stan zdrowia niepozwala mu 
wykonać takiej przysięgi, spieszy, aby 
złożyć przynajmniej ślubowanie, iż bę­
dzie przestrzegał niewzruszenie kon-; 
stytucyi. W ślubowaniu tem zaś kła­
dzie król zarówno nacisk na zawiro­
wane konstytucyą prawa ludu i re- 
prezentacyi ludowej, jak na prawa Koro­
ny, zaznaczając,iżjedne idrugiesą 
i nierozerwalnie z sobą połączone, nc 
Izby przyjęły z niezwykłym zapa-'era 
odczytane przez ks. Bismarcka or 
dzia, a zapal ten, o ile dotyc cza 
wiadomo, podziela cała prasa prus
Zapisuje ona p r z e d e w s z y s t k i e m  ze
szczególniejszem zadowoleniem zap 
nienie królewskie, iż wyłąc_zlWm m 
lem nowego monarchy będzie WSP°. 
na z reprezentacyą krajową praca

dobra całej ojczyzny niemieckiej. Sło­
wa te, tehnące takiem poszanowaniem 
instytucyi parlamentarnej, budzą tem 
większą radość — jak się odzywa je­
den z poważnych organów berliń­
skich — iż niedawno jeszcze najwyż­
szy urzędnik państwa nie wahał się 
oświadczyć głośno i publicznie w Izbie, 
iż nie należy do tych, którym parlament 
imponuje. Pod wrażeniem orędzia u- 
chwalił Sejm natychmiast adres do 
korony, w którym dano w sposób nie­
zwykle gorący wyraz wiernopoddań- 
czych uczuć i zapewniono, źe król 
może liczyć bezwarunkowo na swój 
lud; podziękowano za wypowiedziane 
w orędziu przekonania; wreszcie, wy­
rażono zaufanie do rządów nowego 
panującego i serdeczne " życzenie ry­
chłego powrotu do zdrowia.

Również wobec, parlamentu nie­
mieckiego złożył cesarz Fryderyk 
w formie uroczystej przyrzeczenie 
dochowania konstytucyi, kładąc w niem 
nacisk na prawa wspólnego parla­
mentu i pojedynczych rządów związ­
kowych. „Wspólnie i włącznie z księ­
stwami Rzeszy i miastami wolnemi“ 
chce cesarz przy współudziale kon­
stytucyjnym parlamentu, ochraniać 
prawo i sprawiedliwość, wolność i 
porządek w ojczyźnie, przestrzegać 
ełci i powagi parlamentu, utrzymy­
wać pokój na wewnątrz i zewnątrz i 
popierać dobrobyt ludu. Wedle kon­
stytucyi Rzeszy nie byłoby bynaj­
mniej obowiązku do takiego ślubo­
wania, to też tu bardziej jeszcze, niż 
w orędziu , przesłanem sejmowi pru­
skiemu, ujawnia się poczucie konsty­
tucyjne cesarza Fryderyka. W dzien­
nikach, poświęcających uwagi temu 
orędziu , spotykamy się ze zdaniem, 
iż wobec unifikacyjnych dążności pe­
wnych sfer, może liczyć na najwyż­
szą sympatyę zapewnienie, iż nowy
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5 ’ i Uf Z- a-i! Przy byw ając  zaw żdy wówczas 
do kościoła, g d y  t am  i K r ó l a  przyw ożo
no. r .ozrzew niał się  tak , w idząc sroż- 
r>6 Z m a 1610 każdym  zm iany na obliczu 

ana, re  daw ną su row ość i w yniosłość 
s raciw szy, dziw nie łagodnem  i dobro tli 
wen\  sl.̂  fdaw ało , p rzyb ie ra jąc  w yraz 
sm utku  i c ierp ien ia . — W  zapadłych, ga 
snącyc oczach, by ło  g łęb o k ie  zam yśle 
nie zawżdy, a Czasem  w ly c D m edyta- 
cyach p o sęp n y ch w yrażało  się jak b y  
przerażenie w ielk ie, k tó re  rozszerzało 
źrenice i w zrok n ieruchom ym , sztyw nym  
ozyniło. isn ące ^ Q m ary, mo-

‘ źe obrazy iniepewnej a przeczuw anej p rzy ­
szłości, odg an ia ł pobożny  K ró l znakiem  
krzyża ś w ., k tó ry  k re ś lił na p iersiach  
zwolna, trzęsącą się, w ychudzoną ręką. 
S pog lądał też często d ługo , posępn ie na 
klęczącego p rzy  nim k ró lew ica  Jan a  
K azim ierza ; sp o g ląd a ł tak, jak b y  prze 
widzieć chciał, co tę  postać  d robną, w ą­
tłą, a le w yn iosłą  i h a rd ą  w przyszłości 
czekało. P a trz a ł i w zdychał, a wówczas 
w argi trząść m u się poczynały  i ręce 
sk ładał na p ie rs i a g ło w ę chylił w n ie ­
mej m odlitw ie, lub  wzrok, zam glony łza­
wo, p o dnosił znów ku ołtarzow i P ań sk ie ­
mu, jak b y  ztam tąd  w zyw ając pom ocy i 
łaski.

P an  S łuszka pilnie na to w szystko 
baczył i w ielka żałość zalew ała m u serce. 
P rzeczuw ał on, co się w um yśle i duszy 
kró lew skiej dziać m usiało. W ład ca  p o ­

tężn eg o  państw a , m iał w ręku_ do ro z  a ‘ 
nia t r z y  k o r o n y ,  a żadnej z nlcfi ° jn .
stwu sw em u zapew nić nie zdołał. c ia
o n  zrazu Jan o w i K a z im ie rz o w i zos ą^Y1 
n astęp stw o  w P o lsce i tronu  szwe z i 
go uczynić go  dziedzicem, a g dy  na ziel  ̂
m oskiew skiej k o ro n y  dla staXSZeK?pad y 
le w ic a  się rozchw iały, p rag n ą ł   _

n iczych ; p rzy k ład  L issow czyków , wal­
czących dzielnie po za g ran icam i kraju, 
działa pociągająco . P ow sta ją  w reszcie 
now e ro d y  m ożne i o rdynacye wielkie, 
m ożnow ładztw o potężnieje, ro z rasta  się i 
łączy, — a k to  wie, za czy przeciw  k ró ­
lowi?....

T e  w szystkie n iepew ności napełniaćle w ic a  s ię  ro z c n w ia iy ,  p i . ' i  „  . . '—  ^ “ 1
sław ow i oddać Szw ecyę, K azim ierza  zaś m ustały  w ielką trw o g ą  duszę gasnącego 
następ cą  tronu  polskiego o g ło s ić .  A le sa- m onarchy , a  w idząc to  pan  S łuszka i dą- 

^ F 6 ■ ’ J — żąc za w zro k iem  królew skim , w patryw ałm a m yśl tak a  w yw ołała w śród szlachty 
w zburzenie.... I  oto śm ierć nadchodziła a 
prócz prow izyi dla królew iców  i królew - 
nej, a b iskupstw a dla Jan a  A lbrechta, 
nic się w ięcej wym ódz nie dało. N aw et 
W ład y sław  nie został uznany następcą, 
tro n  elekcyjnym  pozostał. A  co gorsza, 
pozostaw ały  w szystkie nieułagodzone w a­
śn ie , w szystkie n iebezpieczeństw a ze­
w nętrzne, w szystkie relig ijne niesnaski. 
S p raw y  szwedzkie, m oskiew skie, kozac­
kie, ta ta rsk ie , niezałatw ione stanowczo; 
w ew nątrz k ra ju  dyssydenci, nieco s tłu ­
m ieni, każdej chw ili g łow ę podnieść mo 
gli, zw łaszcza na L itw ie pod opieką p o ­
tężną R ad z iw iłłó w ;n a ró d  szlachecki, w ię­
cej niż k ied y  do rokoszów  skłonny, zda­
wał się w praw dzie teraz całą duszą lgnąć 
ku  rycersk iem u  W ładysław ow i, żali j e ­
dnak w iedzieć m ożna było, na jak  d łu ­
go  ?.... W ie lk ich  ludzi, dzielnych rycerzy , 
znakom itych panów  nie b rak n ie  R zp ltej, 
ale ci panow ie tw orzą p o tęgę , czasem

się rów nież bacznie w oblicze m łodego 
k ró lew ica, k tó ry  śmiało,^ hardo, niem al 
zuchw ale p atrzał przed  siebie.

Jan  K azim ierz zaczynał podów czas 
ro k  dw udziesty  czw arty  ; tw arz m iał nie 
p iękną, ale bardzo w y ra z is tą : cera śniada, 
oczy duże, ciemne, silne rzucające b la ­
ski i dziwnie ruchliw e, w łosy rów nież 
ciem ne, w d ług ich  kędzio rach  spadające  
na ram iona, u s ta  g ru b e , a dolna w arga, 
silnie w ystająca, nadaw ała  całem u obli­
czu w yraz w yniosłości, n iem al zuchw al­
stw a. P o stać  królew ica, jak k o lw iek  z p o ­
zoru  w ątła, w ru ch ach  żyw ych  a z g ra b ­
nych i pew nych  zdradzała odw agę i n ie ­
p o sp o lite  m ęztwo, k tó re  się i w sp o jrze­
niu odbijało . A le te  oczy m ieniły  co 
chw ila  sw ą b arw ę  i w y raz : to  b łyszczały  
ogniem , to  zachodziły  m g łą  zw ątp ien ia , 
to  znow u śm iały  się szydersko, lub  wzno* 
siły  k u  n iebu, jak b y
i- --- ’ - w nieziem skiem  na- 
tc h n ie n iu ; tę  sam ą zm ienność w y raża ły  

pożądaną i p rzychy lną, czasem  w ro g ą  i ru ch y  zb y t żyw e, ja k b y  g o rączkow e i 
groźną. R ozb u d ziła  się w nich d z ia ła ł-! n iespodziew ane. — Jen o  tw arz ta  g d y  
ność na w łasną rękę, ku  w łasnej korzy- . się k u  rodzicow i zw raca ła  p rzy b ie ra ła  
rz y ś c i , toczą oni w alki o A\ o łoszczyznę, i zaw żdy jed en  i te n  sam  w yraz rzew nej 
M niszech idzie doJM oskw y po k o ronę  dla ; m iłości i s m u tk u ; n ieraz  g ło w a k ró lew i­

c a ,  k o rn ie  schylona, spoczęła na kola- 
 1 ”  ‘ ‘ a wówczas Z ygm unt

x _ —
córki, S ap ieha  i R o źy ń sk i szukają ró w -, Kornie schyl< 
nież w łasnej chw ały  w w y p raw ach  ochot- j nach  kró lew skich ,



władca ma silną wolę szanowania 
zarówno praw pojedynczych państw 
i państewek jak i parlamentu. Niem­
cy nie są państwem związkowem, 
lecz związkiem państw, w którym 
prawa każdego osobnego organizmu 
państwowego są ściśle określone. Na­
ruszenie zaś prawa poszczególnych 
mniejszych państw musiałoby wyrodzió 
nieufność, i mogłoby stać się przyczyną 
rozdwojenia, co nie mogłoby być by­
najmniej z pożytkiem dla ojczyzny 
niemieckiej. Prusy zaś, jako najpotę­
żniejsze państwo w Rzeszy, powinny 
przodować w poszanowaniu praw in­
nych państw, a skoro król pruski, 
który jest zarazem cesarzem Niemiec, 
mówi tak uroczyście o potrzebie 
przestrzegania owych praw, przeto, 
tak konkludują dzienniki, przeciwne 
unifikacyjnym aspiracyom, można 
mieć tę pewność, iż w przyszłości 
nie powtórzą się uchwały, które w la­
tach poprzednich zrobiły niejeden 
wyłom w dotychczasowym federacyj­
nym ustroju Rzeszy.

Sprawy parlamentarne.

(Ol.) Ściślejszy komitet komisyi, roz- 
p a tl^ące j projekt ustawy o nowym podatku 
spirytusowym, odbył we środę posiedzenie, na 
którem pos. M e n g e r  oświadczył się za 
obniżeniem obu projektowanych norm po­
datkowych i za równością zasad, wedle któ­
rych m)dzielone być mają austryacki i wę- 
g ie rs ff  kontyngens alkoholu dla niższej nor­
my podatkowej. Wniesiony przez Rząd pro­
jekt o podziale kontyngensu tylko austry- 
ackiego nie może być przyjęty, dopóki się 
nie będzie miało pewności, że taki sam bę­
dzie rozkład kontyngensu węgierskiego. 
Równość rozkładu jest nieodzowna już ze 
względów prawnopolitycznych. Gdyby nie 
obniżono projektowanych norm podatko­
wych, natenczas dochód z nowego podatku 
byłby tak wielki, że ponad pokryty zeń do­
roczny niedobór administracyjny, jakim do­
tychczas kończy się każdy preliminarz bu 
dżetowy, pozostawałaby znaczna przewyżka. 
Tej przewyżki wypadałoby użyć na zrefor­
mowanie podatków spożywczych, podatków 
budynkowych i podatku od soli — wszyst­
ko w duchu obniżenia. Ale otóż stawiono 
w komitecie wniosek, aby z przewyżki tej 
wyznaczono dwu krajom, Galicyi i Bukowi­
nie, pewne kwoty na wykupno propinacyi. 
Że wskutek znacznego podwyższenia poda­
tku konsumcya się zmniejszy, a tem samem 
zmniejszy się wartość prawa propiuacyjne- 
go, to nie ulega wątpliwości. Trzeba jednak 
zważyć, że inne także kraje poniosą stratę w 
dochodach swych, a mianowicie gminy, które 
dziś mają dochód z podatku gminnego od 
konsumcyi gorących napojów. Gdyby tedy 
Galicya i Bukowina coś otrzymały, należa­
łoby się innym także krajom pewne wyna-

podnosił oczy w górę, d łoń  drżącą  sk ła ­
d a ł n a  g łow ie  m łodzieńca i pow oli, wy- 
chudzonem i palcam i, p rzechodził po  niej, 
ja k b y  k reśląc  krzyż b łogosław ieństw a....

A  g d y  to  w szystko  p. S łuszka bacz­
nie o b serw o w ał i szedł za m yślam i K ró ­
la ,  sam  to n ąc  w p osępnem  dum aniu , o- 
b u d ził go raz g łos G ęb ick iego , k tó ry  m u 
sz e p n ą ł:

— K ró l Jeg o m o ść  m ów ić z W asz- 
m ością p rag n ie .... p rzy jdźcie  ted y  do 
zamku.,..

P a n  S łuszka n ie  m iał naw et czasu 
zapy tać , k ied y b y  przy jść m u należało, bo 
w tym że m om encie K ró l ru szy ł się z 
m iejsca i bardziej niż k ied y  o słab ły , do 
zam ku w ieźć się  rozkazał.

P o słu szn y  w ezw aniu, p. S łuszka za­
raz nazajutrz staw ił się u K ró la , ale już 
w an ty k am erze  sp o tk a ł dobrze  sob ie zna­
nego  p. w ojew odę D enhoffa, k tó ry  o- 
św iadczył mu, że K ró l dziś z nikim  w i­
dzieć się nie może, ile że w ielce cho ry  
je s t i p raw ie  słow a nie mówi.

A. g dy  p . kasz te lan  p y ta ł, k ied y b y  
w najdogodniejszy czas p rzy jść m ógł, p. 
■Deńhoff z w idocznem  w zruszeniem  oczy 
jeno  do g ó ry  w zniósł i rzek ł k ró tk o :
,„ i„ j ~ A'^'no ’ to jeden  B óg  m iłosierny  
2  m 0 it -  N ie iuż A  ale godzb
tk n ię ty  je s t ! .  7  po llczone ' -  P a ra liż e m !

ka  — t o ż T r a t  u n it1 ~  zaw ołał P- Słusz- a ’ toż 1 ra tu n k u  już niem a!
(C ią g  d a lsz y  n a s tą p i) .

grodzenie za uszczuplone dochody gminne. 
Rozporządzanie wyznaczonemi dla nich kwo­
tami należałoby do sejmów, które mogłyby 
obniżyć dodatki krajowe i czynić nakłady 
na kulturę krajową, aby zrównoważyć szko­
dę ekonomiczną, wypływającą ze zmniejszo­
nej uprawy ziemniaków.

Na to pos R u t o w s k i  zabrał głos, 
aby wyjaśnić preopinautowi, jaka zachodzi róż­
nica między galicyjskiem i bukowińskiem 
prawem propinacyjnem a podatkiem gm in­
nym w innych krajach, pobieranym od go­
rących napojów. Prawo propinacyjne .jest 
prawem przywiązanem do gruntu, stanowią- 
cem część h ipo tek i; gminny podatek kon- 
sumcyjny nie może wcale iść z niem w po­
równanie. Dalej zastanawiał się mówca nad 
wartością prawa propinacyjnego i obliczał 
ją, co do miast galicyjskich, na więcej niż 
milion; co do całej Galicyi, na blizko 3 m i­
liony zł. austr. Ta wartość obniży się o- 
gromnie wskutek nagłego podwyższenia po­
datku. Jest wprawdzie podatek od gorzałki 
w innych państwach większy jeszcze od pro­
jektowanego teraz w Austryi, ale wszędzie 
podwyższano go stopniowo, zanim doszedł 
wysokości teraźniejszej, w Austryi zaś pod­
wyższenie ma być nagłe; i właśnie ta n a ­
głość jest dla prawa propinacyjnego niebez­
pieczna.

Pos. Me z n i  k przyznał pos. Menge- 
rowi słuszność, że inne także kraje są in ­
teresowane w podwyższeniu podatku i wy- 
nikającem ztąd zmniejszeniu konsum cyi; coś 
nakształt prawa propinacyjnego wszędzie się 
znajdzie; ale prawo to w Galicyi i na Bu­
kowinie rozwinęło się i przybrało kształt 
wcale inny, odrębny. Proponowane przez 
pos. Mengera użycie przewyżki dochodu z 
nowego podatku ponad niedobór administra- 
eyjny, na obniżenie innych podatków, jest 
wprawdzie bardzo popularne; trzeba jednak 
ostrożnie postępować wobec przykładu Włoch, 
które zaprowadziły podatek od miewa dla 
uporządkowania finansów, po uporządkowa­
niu zniosły go, a dziś chcą zaprowadzić go 
na nowo. Tak samo ostrożność zachować 
trzeba co do proponowanego wyznaczenia 
krajom kwot pewnych na potrzeby krajowe, 
dopóki nie będzie się miało namacalnych 
dowodów, jaka będzie przewyżka z nowego 
podatku ponad własne potrzeby państwa.

Minister skarbu, p. dr. D u n a j e w s k i ,  
powiedział, co następuje: Na jednem z po­
siedzeń całej komisyi oświadczyłem już, że 
prawo propinacyjne , polegające na wyłącz­
nym przywileju wyrabiania i sprzedawania 
piwa, gorzałki i miodu na pewnym obsza­
rze, bynajmniej nie jes t naruszone projek­
tem niniejszym o podwyższeniu podatku, 
mianowicie nie jest naruszone pod wzglę­
dem istnienia swego. Przypominam, że 
w ostatnich dziesiątkach lat ustawy pań­
stwowe niejednokrotnie zaprowadzały zmia­
ny w opodatkowaniu gorzałki, zarówno pod 
względem sposobu opodatkowania, .jak pod 
wzgledem wysokości podatku, a jednak ni­
gdy nie wyprowadzano ztąd żadnych konse- 
kwencyj co do prawa propinacyjnego, nigdy 
właściciele propinacyi me żądali wynagro 
dzenia za przewidywane uszczuplenie do­
chodów propinacyjnych. A dalej oświadczy­
łem, że Rząd nie lęka się , iżby w skutek 
projektowanego teraz podwyższenia podatku 
konsumcya gorzałki stale zmniejszyć się 
miała. Co do obawy, że kontrakty propina­
cyjne'będą niekorzystniejsze, trzeba ciągle 
mieć na uw adze, że o ile zmniejszy się 
konsumcya gorzałki, o tyle prawdopodobnie 
powiększy się konsumcya piwa. Tej także 
okoliczności z uwagi spuszczać nie należy, 
że karczm a, która daje dzierżawcy bardzo 
znaczne zyski, nietylko wódką i piwem 
szynkuje, lecz jest zarazem przedsiębior­
stwem kupieckiem, które obejmuje całą 
szeroką okolicę, i daje z kupiectwa zyski 
nie mniejsze, jak z samej propinacyi. Dzier­
żawcom chodzi tedy o zdobycie siedziby 
tego interesu kupieckiego conajmniej w ró­
wnym stopniu, jak o zdobycie samego pra­
wa szynkarskiego. Wśród takich tedy oko­
liczności nie wydaje mi się rzeczą prawdo­
podobną, iżby podwyższenie ceny gorzałki 
wskutek podwyższenia podatku wpłynąć mo­
gło niekorzystnie na propinacyjne dochody 
właściciela prawa propinacyjnego. Ponieważ 
zaś w szanownej komisyi stawiono formal­
ny wniosek, aby za przewidywane uszczu­
plenie dochodów z propinacyi skarb ze 
względu na słuszność , ze względu na kre­
dy t” h ipoteczny, tudzież ze względu na bu­
dżet gmin, dał wynagrodzenie z podwyż­
szonego projektem niniejszym podatku, prze­
to Rząd nie chce sprzeciwiać się stanow­
czo temu wnioskow i, wychodzącemu z in i­
cjatywy szanownej komisyi; chwilowo je ­
dnak musi jeszcze zaczekać pozytywnych 
propozyeyj co do kwot i co do warunków, 
pod jakiemi sobie szanowna komisya takie 
subsydyum skarbowe wyobraża.

Pos. M e n g e r  na nowo powrócił do 
kwestyi reform podatkowych w związku z 
podwyższeniem podatku od gorzałki, wska­
zując na Niemcy, Włochy i t. d.; wszędzie 
każde znaczniejsze podwyższenie jednych 
podatków było połączone z obniżeniem i re­
formą innych.

Pos. R u t o w s k i  zaś rozwodził się o 
specyalnej naturze prawa propinacyjnego, 
z którego urastają też słusznie pretensye 
specyalne w razie uszczuplenia wartości tego 
prawa.

Obrady komisyjne na tem posiedzeniu 
skończyły się przyjęciem wniosku pos. Men­
gera, aby co do premii wywozowej, co do 
szczegółów, w których interesowane są go­
rzelnie wyrabiające drożdże i fabryki likwo 
rów, tudzież co do przepisów o przejściu od 
dawnego do nowego podatku, zwołać ankietę. 
Kwestyonarz dla ankiety ułożyć poruczono 
pp. Mengerowi i Rutowskiemu. Uchwalono 
także wziąć projekt na posiedzeniu następ- 
neni pod dyskusyę szczegółową.

Z B e  i i i  n a .  ^
(S ta n  zd row ia  c e s a r z a  F r y d e ry k a .  — r rzy B cl.e(,garz'1 
eynsza  p a p ie s k i e g o .— P r o j e k ta  pom nika  dla

Wilhelma). ^

Według doniesień z dnia Prze^ffde-
rajszego, w stanie zdrowia cesarza * '  ftr* 
ryka nie zaszła żadna zgoła zmiana. j0lDi 
załatwia sprawy rządowe i pracuje ea .

Dzisiaj zbiera się I z b a  p a n ó w ,  a 
I z b a  d e p u t o w a n y c h  odbędzie ostatnie 
przed świętami posiedzenie. Na porządku 
dziennym posiedzenia I z b y  p a n ó w  znaj- 

j dują się między innem i: Pierwsze czytanie 
‘ ustawy o katechetach, oraz drugie czytanie 
prowizoryum budżetowego i ustawy o u re­
gulowaniu stosunku prawnego izraelickich 
gmin wyznaniowych.

Obrady K o ł a  p o l s k i e g o  nad usta­
wą spirytusową zakończyły się tak , wedle 
depeszy do Czasu, iż nie powzięto decyzyi 
i odłożono postanowienia co do pytań i żą­
dań polskich członków subkomitetu. Zam­
knięto generalną dyskusyę nad tym przed­
miotem i upoważniono p. dr. Grocholskiego 
do traktowania z Rządem i klubami pra­
wicy.

Z obecnej sytuacji.
Według telegraficznej relacyi korespon­

denta wiedeńskiego do Czasu, ks. Bismarck w 
rozmowie z wysoko położoną osobą oświadczył, 
ze najzupełniej wierzy w utrzymanie poko­
ju , że mianowicie Rumunia może być cał­
kiem w tej mierze spokojna. Kanclerz mó­
wił dalej, że resztę lat przeznaczonych mu 
do życia poświęcić chce ukonsolidowaniu 
wewnątrz dzieła i ustaleniu stosunków w 
Niem czech; zaczepiony jednak bronić się 
będzie do upadłego. Do tego przygotował 
wszystko i gotów jest. Kanclerz w końcu 
rz e k ł: W Wiedniu niepotrzebnie kłopoczą 
się dyslokacyami wojsk rossyjskich. Przeko­
nany on jest, że nie są przeciw Austryi wy­
m ierzone; on zna Rossyę i wie, że dyslo- 
kacye dokonane, dokonywane i które jeszcze 
będą uskutecznione, spowodowana są wzglę­
dami klimatycznemi i w y żyw ien ia .

Dalej telegrafuje tenże korespondent: 
„Nadeszły tu enuncyacye z Petersburga 
nadzwyczaj pokojowe i pojednawcze wzglę­
dem Austryi; wyrażają one zdziwienie, iż 
dzienniki wiedeńskie i peszteńskie wyzy- 
skują^ wystąpienia niektórych dzienników 
rossyjskich bez wartości i znaczenia. Myśl 
zbliżenia się do Niemiec nie miała na celu 
zaczepnych przeciw Austryi zamiarów. Zna­
jąc zbyt dobrze związki, łączące Niemcy 
z A ustryą, Rossya chce przedewszystkiem 
zachować wolność działania, jako dowód 
pokojowej swej polityki. Rossya i nadal 
zachowa w sprawie bułgarskiej umiarkowa­
ną postawę i działanie. Rossya zaprzecza 
wszelkim wiadomościom o wysłaniu nowem 
wojsk i nowych dyslokacyach wojsk na 
granicy austryackiej. Polityka rossyjska wca­
le nie zagraża interesom austryackim“.

Wobec tej najświeższej enuncyaeyi, 
ktoś znający Rossyę powiedział: jest dane 
od góry do dołu w Rossyi mot ćTordre, aby 
przemawiać w duchu pokojowym; pomimo 
tego Rossya zbroi się gorączkowo i zbroić 
się będzie , a boi s i ę , i wszyscy w Rossyi, 
od góry do dołu, wojny się b o ją , bo do­
strzegli , żo nie są wojskowo na wysokości 
zadania11.

W sprawie nowego kroku, jaki przed­
sięwziął w Konstantynopolu ambasador Ne- 
lidow, celem nakłonienia Wys. Porty do 
dalszej akcyi przeciw księciu Ferdynandowi, 
podnoszą dzienniki wiedeńskie jako godną 
zaznaczenia okoliczność, iż tym razem Ros­
sya nie starała się o poparcie swego kroku 
ze strony innych państw, a nawet pominę­
ła te mocarstwa, które przyłączyły się były 
do niej, gdy zaiuicyowała u Wys. Porty 
akcyę przeciw księciu koburskiemu. W tem 
też należy szukać powodu, dlaczego p. Ne- 
lidow nazwał najnowszy swój krok li tylko 
prywatnym.

Po stronie Wys. Porty nie okazują 
bynajmniej ochoty przedsięwzięcia czego­
kolwiek, a to tem m niej, iż rząd sułtana 
ma obecnie do czynienia wyłącznie z ży 
czeniami gabinetu petersburskiego, a nic za 
tem nie przem aw ia, jakoby Rossya mogła 
liczyć na to , iż te mocarstwa , które przy­
łączyły się do pierwszego jej kroku, użyczą 
jej nieco dalej idącego poparcia.

godzinami, co jednak nie absorbuje ^  
mniej sił jego, ani oddziaływa uj®E°n.1 cZy- 
zdrowie. Na razie choroba nie zdaje się 
nić żadnych widocznych postępów7, n°cea to 
dnak miewa cesarz dość niespokojna 
głównie skutkiem uciążliwego kaszlu. -?0 a 
Courier dowiaduje się, iż cesarz zaini®1. ^  
kolei przyjmować szefów wszelkich gj0- 
cesarskich i królewskich, a dalej osoby, >e. 
jąee na czele zakładów publicznych, . P sft- 
gowanych od dawna przez cesarza f L 0, 
rzowe. Lekarze zezwalają na to chętn®’ ~ 
nioważ od dawna zauważyli, iż dostojny ■ 
cyent uczuwa potrzebę zatrudnienia ' ^
łania i że niezwykłe, anormalne p°*° .mj- 
swoje uczuwałby tem bardziej, tem d gję 
wiej, gdyby był zmuszonym wstrzy®**1 
od czynności i zajęć umysłowych. jnjacb 

Osoby, które cesarza w ostatnich “ ^  
widziały, przyznają zgodnie, że in°aL 0&i 
wygląda bardzo dobrze i że w zup® 0. 
zachował pewność dawną i szybkos 
glądu. Książęta i dostojnicy, którzy ^^jeli 
chód żałobny do Berlina przybyli, ^
sposobność widzieć sie i r o z m a w ia ć  2
narchą, wyrażali się w przeważnej liczb'6’

 . . j . .™ . .  “ ‘Y •> _ .n0£Cl>
iż wobec takiej um ysłow ej siły  i dz®Ia ne 
ja k ą  cesarz  okazyw ał, zapew ne i siły *^Lzel- 
zdo lne będą oprzeć się ja szcze  d łu g 0 
kim  przypad łościom  i c ierp ien iom . Pesy11 ^  
tak kończy Bórsen Courier, polega 
s trak cy ach , op tym izm  szczęściem  na faK , 

P o s łu ch a n ie , udzielone nuncyusz°^G
piesk iem u, m onsign . G a lim b e rtie in u , ję. 
c h a ra k te r  n iezw ykle  o roczysty . P rzy ? gtoj- 
ciu by ła obecną cesarzow a i liczni 0^\ 
nicy dw orscy. N uncyusz w ręczy ł ceSay a d 8 
p ism o papiesk ie, w k tórem  O jciec św- b 
kondolencye z pow odu zgonu cesarza ^ z y i  
he lm a  i życzenia now em u w ładcy, z ogW0in 
w stąp ien ia  n a  tron . L eon  XIII sław i ^  
p iśm ie zasady  rządow e, w ypow iedzią 
p ro k lam ac ji cesa rsk ie j, a p rzedew szy  Bju 
zasady  o to le rancy i re lig ijn e j i wycho , 
m łodzieży. W rozm ow ie z cesarzem  1 oDaj- 
rzow ą, nuncyusz  p rzy p o m n ia ł pobyt ® c0 
chy w R zym ie, w g ru d n iu  r. 1883, ^
o d p a rł m onarcha, iż chw ile, p rzep ęd 2® . ■
w iecznem  m ieśc ie , za licza do najp rzy jem  
szych . C esarzow a ro zm aw ia ła  z nuncyusz1’
po w łosku. _ -

W wielu miastach pruskich P°^ni(3ga-
n o  już projekta wystawienia p o m n ik a  ce
rzowi Wilhelmowi.

w

JA E O I I K A

Lwów,

-  N a jj. P a n  raczył n a j m i j 1'\ l '  
dzielić z prywatnej Swej szkatuły o 
śeianiec, w powiecie brzeżańskim, na’jtvroCie lOh 
ne urządzenie cerkwi, zapomogi ^

n
złr. w. a.

— Z pow odu jab ilcnszw  
J * J j .  P an a , otwarta została w W®dn _ 
*1  b. m. jako pierwszego dnia wiosny:
wa hyacentów i kwiatów wiosennych: ro d n ik *  
na przez towarzystwo miłośników . 0cIffrażeń'6 
i sadownictwa. W ystaw a sprawi® gtośc'  1
prawdziwie rozkoszne pod względem 0 
bogactwa okazów.

— Hr.  L u d wi k o wi e  ^ odz,CzapeWDe
donosi korespondent Czasu z Wiednia, ^  do 
będą musieli zaniechać zamierzonej P0 0 F*1
Rzymu, z powodu zasłabnięcia st»rS 0 
syna. j j .

— Zarząd ruchu węgjcrsko 
e y j s k l e j  k n ie i ,  celem zapobieżenia ^  #e,-
mylnych pogłosek o wypadku, zaszJyu0 .0gZCze- 
gierskiej linii tej kolei, uprasza nas o u
nie następującego doniesienia: prze^

„W  nocy z dnia 19 na 20 b. jj»- 
godziną 11 wezbrała nagle górska r ^  po 
borcz, płynąca od Łupkowa wz^^u^.-ej.unek, u! 
Homonnę i zmieniwszy raptownie »i 
derzyła w groblę kolejową między 
Mezó-Laborcz i Radrimy, właśnie 
gdy przez nią przejeżdżał lokalny l ^ eZo - 
szany. idący z Legenye-Mibalyi do jj.aniiea' 

iż grobla jest tam n®

-

borcz. Pomimo, 
nem obmurowaniem należycie 
oparła się prądowi wody i os 
dując wykolejenie lokomotywy
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"nęIa za ni* u 

P1?01’1 .różnych
dących, częścią ładowanych, a cz^  .,0 ldąccg0
wagonów ciężarowych i jednego piu 
wagonu osobowego, które stoczyły si _ 
Maszynista poniósł śmierć, podczas 
tyłko lekkich doznali uszkodzeń. j
prowadzący pociąg i jeden hamulfif > IK  nj0 
ciężkie uszkodzenia. Z 41 podróżnych n 
doznał szwanku, 00 temu zawdzięczy3

w rzehS1 
w palaeze 
ńrduktor, 

je ś li
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skiego, odczytał p. St. PeFłowski treściwie i 
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czoru, zdaniem naszem, ten tylko obejmuje, kto 
na swe barki bierze odpowiedzialność za wyko­
nanie programu, takimi są.: kapelmistrz, dyry­
gent orkiestry, lub też dyrektor jakiej szkoły 
muzycznej, jeżeli ta szkoła jego publicznie się 
popisuje, nigdy zaś aranżer lub przedsiębiorca.—• 
Lubimy lada błahostce nadawać szumne tytu­
ły. Wyrazy „artystyczny kierownik" brzmią, 
bardzo ładnie, a jeżeli się ani grać, ani śpie­
wać nie umie, to przynajmniej „artystycznym 
kierownikiem1' zostać nie trudno. — Wracając 
do środowego wieczoru w Kole literacko - arty- 
stycznem, dodać musimy jeszcze, że deklamacye 
wygłosili z właściwem sobie zrozumieniem i pię­
kną dykcyą pani Stachowicz i pan Woleński.

— Z Akademii um iejętności. Dnia 
8 b. m, odbyło się posiedzenie komisyi historyi 
sztuki, na którem dr. Karbowiak ndzielił wypi­
sane z ksiąg miejskich krakowskich, a raczej 
kazimierskich przyczynki do wiadomości o sto­
sunkach majątkowych i rodzinnych Bartłomieja 
Berecciego, architekta kaplicy Zygmuntowskiej 
na Wawelu, oraz notatki o nieznanych nazwi­
skach malarzy z połowy XVI w. i niektórych 
wyrażeniach tego rzemiosła.

Prof. M. Sokołowski złożył dokumenta 
odpisane przez p. Benisa, słuchacza Uniwersy­
tetu, z aktów metryki koronnej, a dotyczące 
czterech artystów pracujących na dworze pol­
skim w XVII w., mianowicie : przywileju z r. 
1621 Zygmunta III dla malarza zw. Stanislaus 
Puzel Borgonius, który miał wykonać znaczną 
ilość obrazów treści religijnej i świeckiej; przy­
wileju z r. 1636 Władysława IV dla przyjęte­
go do służby królewskiej malarza^ Krzysztofa 
Grniewskiego; przywileju Władysława IV d'a 
hafciarza warszawskiego Jana Meys z roku 
1646, jednego z wielu w służbie królewskiej 
zajętych hafciarzy; wreszcie nominacyę z roku 
1664 dla Jana Collison, szkota, na mala­
rza nadwornego króla Jana Kazimierza. P. So­
kołowski dalej przedłożył i objaśnił rysunki 
niektórych części architektonicznych kościoła w 
Borku pod Gostyniem w Poznańskiem. Zdaje 
się być pewnem, iż kościół ten z piewszej po­
łowy XVII w. stawianym był przez Albina 
Fontanę, należącego do licznej rodziny szwaj­
carsko-włoskiej Fontanów, którzy w końcu XVI 
i w następnym wieku mnóstwo wybudowali ko­
ściołów we Włoszech i jakby piętno swojej 
szkoły na budownictwie kościelnem owego cza­
su wycisnęli.

Dr. Piekosiński złożył i objaśnił odpisany 
z archiwum miejskiego inwentarz skarbca ko­
ścioła N. P. Maryi w Krakowie, sporządzony 
w r. 1417, a uzupełniony dopiskami później - 
szemi z XV w. Inwentarz ten, odznaczający się 
treściwem, ale niesłychanie dokładnem opisy­
waniem bogactw kościoła przez mieszczaństwo 
stolicy zawsze hojnie obdarowywanego, wejdzie 
w całości do wydawnictw komisyi.

Przewodniczący, prof.^Luszćzkiewicz na o- 
kazanych studyach architekonicznych tłómaczył, 
jak cenny przyczynek do genezy kzakowskiego 
odcienia w systemie szkarp kościołów gotyckich 
znalazł w kościele klasztornym Cysterskim sty­
lu romańskiego w Wąchocku, zbudowanym je­
szcze przed wielkim napadem Mongołów. Dalej 
przedłożył tenże rysunek kościoła gotyckiego w 
Dzierążni, udzielony przez p. Wawrzyckiego, i 
fotografię ołtarza w Sławnie pod Radomskiem. 
Tryptyk ten, nader piękne dzieło snycerstwa z 
początku XVI wieku, o wybitnie polskim typie 
figur, przedstawia sceny z historyi św. Stani­
sława męczennika, a w tle jednej z nich wi­
dok klasztoru na Skałce, będący potwierdzeniem 
ogłoszonego już poprzednio przez prelegenta przy­
puszczenia, jak wyglądał kocśiół na Skałce oko­
ło roku 1500. Jako illustracyę tego okazał ks. 
Polkowski rzadki drzeworyt z polskiego, w ro­
ku 1585 drukowanego tłómaczenia Długoszowego 
Żywota św. Stanisława, oraz podał wiadomość, 
że w Czerniejewie u hr. Skórzewskich znajdu­
je się stary obraz męczeństwa św. Stanisława 
z widokiem Skałki, pochodzący z Poznania i re­
produkowany jeszcze w roku 1838 w Frzyja- 
cielu Ludu.

P. Łuszczkiewicz zawiadomił o odsłonio- 
nym przypadkowo kawałku dekoracyjnego ma­
lowania ściennego z XVI w. w kościele N. P. 
Maryi w Krakowie, u samej góry pierwszego 
filaru po lewej stronie od głównego wejścia. 
Do zbadania rzeczy wydelegowano 3 członków 
komisyi.

Wreszcie p. Wincenty Wdowiszewski przed­
łożył i określił przygotowaną przez siebie bi­
bliografię piśmiennictwa polskiego, odnoszącego 
się do sztuki; dochodzi ona do roku 1884 a za 
kilka miesięcy może być doprowadzoną do obe­
cnej chwili przygotowaną do druku. Komisya z 
radością powitała tę wiadomość o pracy, której 
orair dotkliwie dawał się czuć pracownikom na 
niwie hijleryi sztuki, zwłaszcza, że większa część 
odnośnej literatury rozrzuconą jest po pismach
peryodycznych.

r “ . j  ŁDll IŁ U. Ćł JJJ.
, utalentownuy kompozytor tańców, wy­

dał temj dniami nakładem księgarni St. Krzy­
żanowskiego w Krakowie ’ ’ ’ wiązankę świeżych i
melodyjnych tańców. Obecny post nie pozwala 
dokładnie wypróbować ich skoczności, pewni 
jednak jesteśmy, że mimo to znajdzie się nie 
mało amatorek, pragnących bodaj zamarzyć o 
sali balowej przy dźwiękach melodyi Wrońskie­
go Tym wszystkim polecamy gorąco nowe u- 
twory utalentowanego kompozytora. Jest ich

pięć, a mianowicie dziarskie mazury p. t. „W 
1 rezerwie11, cbaraterystyczna „Dumka ikołomyjka11, 
walce p. t. „Na falach Wisły11, galop „Pif, 
paf11 i zgrabniutka polka „Lwowianeezka11.

Kada miasta Lwowa.

(Posiedzenie z dnia 23 marca).
L) Przewodniczący p. M o c h n a c k i  

poświęcił kilka słów pamięci zmarłego ra- 
b.na, H irscha Oiyisteina, który gorliwie peł­
n ił obowiązki radnego m. Lwowa; pp. ra 
dni przez powstanie z miejsc uczcili pa­
mięć zmarłego.

Następnie odpowiedział p. Mochnacki 
na interpelacyę wystosowaną do niego na 
poprzedniem posiedzeniu Rady przez 7 de­
legatów miejskich do zarządu m. muzeum 
przemysłowego w sprawie rachunków z 
kwoty 1500 zł., wyasygnowanej przez W y­
dział krajowy na wydawnictwo „Zabytków 
przemysłu artystycznego w Polsce11. Z odpo­
wiedzi p. prezydenta wynika, że pan L. 
Wierzbicki złożył już rachunki Wydziałowi 
Irajowemu, które Wydział przekaże Zarzą­
dowi muzealnemu do zbadania.

P. W a l i c h i e w i c z  wyraża zdanie, 
p. Wierzbicki powinien był złożyć ra ­

chunki zarządowi a nie Wydziałowi kra­
jowemu.

Z porządku dziennego uchwaliła Rada, 
po dłuższej dyskusyi statut miejsk. muzeum 
przemysłowego według wniosków właściwej 
sekcyi i odrzuciła wszystkie poprawki wnie­
sione na poprzedniem i na wczorajszem 
posiedzeniu, zmierzające do zmiany poszcze­
gólnych postanowień elaboratu sekcyi.

W drugiem czytaniu uchwaliła Rada 
sprzedać p. Franciszkowi Wohlfartowi 10 
morgów gruntu miejskiego w Sichowie, na 
urządzenie rafineryi nafty i odnowiła kon­
trakt o najem realności pod 1. 345 przy 
ul. Łyczakowskiej na cele wojskowe.

Na tajnem posiedzeniu wybrała Rada 43 
głos. na 69 głosujących p. dr. Teofila Gerst- 
mana delegatem do krajowej Rady szkolnej 
na dalsze trzechlecie 1888—1890. Starszym 
radcą magistratualnym mianowała Rada do 
tychczasowego radcę p. Kazimierza Strzel 
bickiego, a radcami magistratu zamianowała 
pana Edmunda Lukasa, dotychczasowego se­
kretarza prezydyalnego i Rady miejskiej, 
tudzież p. Ludwika Uruskiogo. Prezentę ua 
probostwo gr. kat. w Hołosku uadała Rada 
ks. Włodzimierzowi Borusiewiczotfi.

Towarzptwo ofleyalistów prywatnych.

(.L) Wczorajszą pobieżną relację z pier­
wszego posiedzenia Rady nadzorczej Towarzy­
stwa wzajemnej pomocy ofleyalistów prywatnych 
uzupełnić winniśmy uchwałami, powziętemi po 
dłuższej dyskusyi, na wniosek komisyi rachun­
kowej. Uchwały te opiewają: a) Z pozostałej z 
końcem r. z. gotówki 589.127 zł. po odtrące­
niu funduszów pogrzebowego i stypendyjnoorj 
pozostałą resztę w kwocie 2211 zł., tudzież V* 
fekta wartości 3.300 zł. przenosi się z fundu­
szu dyspozycyjnego do funduszu rezerwowego 
b) Udziela się Wydziałowi centralnemu absofu- 
toryum i wyraża mn się, równie jak urzędni­
kom, pełne uznanie i podziękowanie za 20-le-
tnią gorliwą pracę.

Wczoraj popołudniu odbyła się wspólna 
uczta, podczas której zawiadomiono prezesa St 
fana hr. Zamojskiego, że Rada nadzorcza uchwa­
liła utworzyć fundację imienia Stefana Ju- Z: 
mojskiego, z której odsetki będą przeznaczone 
na wsparcia dziewcząt, sierót po oficjalistach 
kształcących się we Lwowie; na ten cel wv’ 
znaczono narazić 1.000 zł.; rozdawnictwo wsparć 
zostawiono hr. Zamojskiemu. c

Na dzisiejszem drugiem posiedzeniu pan 
Wilczek, imieniem komisyi petycyjnej, zdał spra­
wę co do weryfikacyi wyboru delegatów, a na­
stępnie referował o rekursaelt, wniesionych przeciw 
wymiarowi emerytury. Zgromadzenie, zgodnie z 
wnioskami komisyi petycyjnej, odrzuciło rekur- 
sa pp .: Anastazji Miaskowskiej, Piotra Achta 
Kajetana Rogalskiego, Teodora Rybaczęwskiego’ 
Fr. Giebułtowskiego, Klemensa Miki i Stefanii
Kaznowskioj.

Co do restytucyi praw, przeszło zgroma­
dzenie do porządku dziennego nad petycyą Wa­
lerego Szafrańskiego i Bolesława Żurowskiego- 
uwzględniono prośby p p .: Aleksandra Madej­
skiego i Ksawerego Kolbuszewskiego.

Na wniosek komisyi statutowej, przedsta­
wiony przez p. Gawrońskiego, mianowało Zgro­
madzenie członkami honorowymi Towarzystwa 
pp. JE. Jana hr. Tarnowskiego, marszałka kra- 

,EustacJie£° ks- Sanguszkę i dr. Karola 
Mikulmskiego.

Dalej uchwaliło Zgromadzenie zamienić w 
statucie postanowienie, że do grona Towarzy- 

być przyjęci: lekarze, weterynarze,
kas zahezkn- - Trywatni> ’4 d n ic y

Pr?m Wye-? } Towarzystw zarobkowych. 
Przebieg dalszych obrad streścimy jutro.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Obwieszczenie.

Przypomina się panom hodowcom koni, 
mającym na sprzedaż ogiery, że chcąc je sprze­
dać Wysokiemu Rządowi dla zakładów stadni­
czych, należy wnieść odnośne podanie w mie­
siącu kwietniu b. r. wprost do Wysokiego e. k. 
Ministerstwa rolnictwa. Późniejsze podania o ty­
le tylko będą uwzględnione, o ile potrzeba nie 
byłajiy pokrytM podaniami, w czasie wniesio- 
nemi.

W każdem podaniu mają być wymienio­
ne : pochodzenie, miara, maść, wiek i cena 
ogiera, tudzież miejsce, gdzie może być o- 
glądany.

Co do wieku, zakupione będą jedynie o- 
giery, jeżeli są rasy angielskiej, lub arabskiej 
w kwietniu 1888 skończyły rok trzeci, jeżeli 
zaś krwi zimnej rok drugi.

Żakupno nastąpi w jesieni 1888 po wy­
brakowaniu ogierów w c. k. Zakładach stadni­
czych i w miarę okazującej się potrzeby uzupeł­
nienia liczebnego stanu stadników w rzeczonych 
zakładach.

O ile wniesienie owego podania z jednej 
strony nie ogranicza właściciela konia w pra­
wie dowolnego nim rozporządzania, o tyle z 
drugiej strony nie wkłada na Wysoki Rząd 
obowiązku bezwarunkowego onegoż zakupienia.

Co się do publicznej wiadomości podaje, 
po myśli reskryptu Wysokiego c. k. Minister­
stwa rolnictwa z dnia 9 lutego 1888 r. Ucz. 
1955.

Z c. k. Namiestnictwa.

P rzyszła szkoła ogrodnicza w Tar­
nowie. Po przeprowadzeniu wszechstronnych 
badań w sprawie nakazanego przez Sejm prze­
niesienia szkoły ogrodniczej czernichowskiej, 
uznał Wydział krajowy, że miasto Tarnów, któ­
re posiada ogród trzynastomorgowy w przewa­
żnej części, ozdobny, tudzież szkółkę drzew o- 
wocowych i krzewów ogiodowych z oranżeryą i 
cieplarnią byłoby najwłaściwszą miejscowością 
na pomieszczenie rzeczonej szkoły, jeżeliby szko­
ła uzyskała prawo korzystania z owego ogrodu 
jako środka naukowego. Po przeprowadzeniu z 
pomyślnym skutkiem rokowań zarówno z feura- 
toryą istaiejącej już w Tarnowie prywatnej 
szkoły ogoodniczej; jak i gminą miasta Tarno­
wa w celu uzyskania od niej pewnych ofiar na 
rzecz przyszłego zakładu krajowego, przedłożył 
Wydział krajowy sejmowi w ciągu ubiegłej se 
syi odpowiednie wnioski, które sejm z a ł a t w i ł  
następującą uchwałą: Sejm poleca Wyćj|j|ł'&ATi
krajowemu przenieść szkołę ogrodniczą TOerni- 
chowską do Tarnowa, zgadza się na uznanie 
szkoły ogrodniczej tarnowskiej po połączeniu jej 
ze szkołą ogrodniczą czernichowską za zakład 
krajowy i upoważnia Wydział krajowy do obję­
cia szkoły  ̂ tarnowskiej w zarząd kraju pod wa­
runkiem, że nząd zapewni tej szkoie zasiłki 
roczne na utrzymanie ze skarbu państwa, przy­
najmniej w tej samej wysokości, w jakiej u- 
dziela takowe dotąd szkołom ogrodniczym w 
Czernichowie i Tarnowie.

W wykonaniu tego polecenia wypracował 
Wydział kraj. statut organizacyjny przyszłej kra­
jowej szkoły ogrodniczej w Tarnowie i przedło­
żył go, wraz z zestawieniem wysokości kosztów 
utrzymania tej szkoły, rządowi, z prośbą o uwzglę­
dnienie warunku, od którego Sejm w powyższej 
uchwale uczynił zawisłem utworzenie kraj. za­
kładu ogrodniczego w Tarnowie.

Wedle tego statutu celem krajowej szkoły 
ogrodniczej w Tarnowie ma być wykształcenie 
ogrodników, uzdolnionych do prowadzenia ogro­
dów wiejskich. Cel ten ma być osiągnięty przez 
uzupełnienie elementarnego wykształcenia u- 
czniów, przez udzielanie nauk zasadniczych, za­
wodowych i najpotrzebniejszych dla ogrodnika 
nauk pomocniczych, wreszcie przez wyuczenie 
dokładnego i racyonalnego wykonywania wszel­
kich prac, wchodzących w zakres zawudu ogro­
dniczego. Nauka w szkole rozłożoną jęst na 3 
lata, a uczniowie będą pomieszczeni w internacie 
pod ścisłym nadzorem. Naukę teoretyczną, obej­
mującą: naukę religii, języka polskiego i nie­
mieckiego, arytmetykę, geometryę, geografię, 
kaligrafię, rysunki wolno-ręczne i geometryczne, 
botanikę ogólną, ogrodnictwo ogólne i szczegó­
łowe, cbmielarstwo i uprawę wikliny koszykar­
skiej, pszczelnictwo, ogólne zasady hygieny — 
pobierać mają uczniowie przedewszystkiem w pół­
roczu zimowem; zaś ćwiczenia w wykonywaniu 
prac ogrodniczych, wykonywane pod kierunkiem 
nauczycieli zawodowych, stanowią integralną 
częśó nauki i trwać mają przez cały rok.

Grono nauczycieli tej szkoły stanowić będą: 
nauczyciel fachowy a zarazem kierownik, nau­
czyciel fachowy i pomocniczy i nauczyciele nie­
stali : katecheta i nauczyciele do nauk przygo­
towawczych i pomocniczych. Wszystkich nauczy­
cieli mianuje Wydział krajowy na przedstawienie 
kuratoryi, a nauczycieli fachowych, którzy są 
urzędnikami krajowymi, w porozumieniu z Mi­
nisterstwem rolnictwa.

Nauka w zakładzie będzie bezpłatną. Za 
utrzymanie w internacie pobieraną będzie opłata, 
której wysokość oznaczy Wydział krajowy. Nad­
zór nad szkołą sprawować będzie kuratorya

złożona z czterech członków: delegata rządu- 
legata Wydziału krajowego, delegata . gja 
powiatswego w Tarnowie i delegata gminy 
Tarnowa. Zwierzchniczą władzą Zakładu jest 
dział krajowy.

Jubileuszowa wystawa ziJsłowa w W iednia. Pomimo niepogody 1 ,
inna prace budowlane postępują nadzwyczaj SZD 
ko nie tylko w rotundzie, lecz w parka 1 
stawowym. W rotundzie podłożono już m 
menta pod pawilon cesarski i pawilon ma 11 
a pawilon dla przemysłu artystycznego jeS Lg 
prawie na ukończeniu. W parku również są J 
na ukończeniu pawilony miasta Wiednia, iu 
szu dla rozszerzenia miasta, właścicieli 
nia, dalej wielka restauracya i galerya r0^ j e.
ków. Przygotowania dla elektrycznego — ,je 
tlenia są już w połowie ukończone. W 
objawia się ogromne zainteresowanie dla . 
stawy w kołach przemysłowców i og­
ników, którzy idą z sobą w zawody, ^
r.Ar/TTOTTO TTTTr-rio rł TQ rwl n avrn nrł n i n aurami! UlO8* /pozycya wypadła odpowiednio swemu pi§KU /
celowi. Codziennie nadchodzi do dyrekcji 11111
stwo zgłoszeń i ofert, z których tylko dr0̂
część może być uwzględnioną, albowie® 
dawna już wszystkie miejsca na wysta^16 
stały rozdane.

Auatryacko-węgierska Izba
wa w Belgradzie. Jak piszą do 
k. konsul w Belgradzie poruszył w kołach^ ^
tejszej austro - węgierskiej kolonii utworzenl*h0_
- x .if ._ _  _____________ x „ . ___: ______ -t han*-*-1-stolicy serbskiej austro-węgierskiej izby baD 
wej, a inieyatywa ta znalazła pożądany a eNgt 
Powołanie do życia tej nowej instytney1 y. 
zapewnionem a konsul wypracował już P L ni- 
statutu i przedłożył go do zatwierdzeni8 
strowi spraw zagranicznych w Wiednin.

15 ru -’Wystawa m iędzynarodowa ff , 
kseli. Prace na placu wystawy o ty 'e,d0̂ ar- -----— j - „ 0twar‘
stąpiły, że eltspozyeya będzie mogła by<- try- 
tą d . 6  maja br. Zgłoszenia do od d zia łu  8 ^  
ackiego nadchodzą licznie, to też ogć_ ^  tacKiego naucnoazą ucznie, iu i-o*- -□ _
przekonanie, iż oddział ten będzie jedny 
najciekawszych i najpokaźniejszych.

maren.
Targ zbożowy. *) Dma* *

1888 t*
. . .  L w ów , pszenica 6-25 do 6 - 8 5 , ^ °  
4 10 do 4'75, jęczmień browarny 3 80 do o , 
owies 4‘ 30 do 4.70, groch 5 ' — do 9 50; 
ka 4 50 do 5’— , rzepak 9'50 do 10 '—, Inian- 
ka —•—, koniczyna czerwona 25 '— do 40' >
koniczyna biała 40*—  do 48’  koniczyna
szwedzka — do

Tarnopol, pszenica 6 '— do 6*65,
2 00 do 4 60, jęczmień browarny 4 '— do 5 » 
owies 4'10, do 4'50. groch 4’— do 9— , ^  
ka 3'85 do 4 50, rzepak 9 '— do 10— , _
ka —.—, koniczyna czerwona 22’— d° .
koniczyna biała 14 '— do 36'— ^olU
szwedzka — — do —•— . „n

do 6'50
P o d w o ło ezy sk a , pszenica 6‘ 0.

żyto 3'85 do 4’50, jęczmień 3'80 dc £> 
wies 3'7o do 4'50, groch 5 '— do 9'—> injan-wies o tu  uu -± uu, grueii u — IniU8”
3 '7 5  do 4 ‘3 5 ,  rzepak n. 9 '— d o  9  7  ,. ■ j . . czerwona ^

rd ,&  U. U   ---  M-v -  - g y j--
ka —•— Mo —'—, koniczyna czerW°!L__ ko­
do 35’—, koniczyna biała 20 '— do u l  ’ 
niczyna szwedzka —*— do —'-—•

Czernio w ce, pszenica 6'— dofi! r  ’0wies 
4 '— do 4'50, jęczmień 4'30 do 4*10
3'50 do 3*85, groch 4'80 do 8'50, • .—
do 4-80, rzepak 9 ' —  do 10— , ln ia lldo  g6—  
do —'—, koniczyna czerwona 20—  mCzyn8 
koniczyna biała 33-— do 46'—,
szwedzka — ■— do — '—. teork8-

Wszystko za 100 kilo netto bez n0Tni- 
C h m i e l  od 15’— do 55' ? rCy,

nalnie za 56 kilo, loco Lwów, bez . 'L ' pro- 
Okowita gotowa za 10'000 ńtr 

loco Lwów 24’50 do 25-— zł.
Usposobienie niezmienione.

*) Przedruk wzbroniony.

Bank roln iczy we Lwowie- ^ eej
cya handlowa nie zdołała się dotychcz* 
ożywić. — Pszenica i żyto celnej j jepBZycb 
częściowy zbyt za granicę po nieco V
cenach. , gjaby d

W nasionach również pobyt d°b̂ zej)g,
ogranicza się li tylko na niezbędną P° t,

-  . loco . I

Dziś notujemy za 100 kg. 4-40
Pszenica gotowa 6'30 do 6'80, żyto^0 j^cZniie“Pszenica gotowa 6'30 do 6'80, ieczm^"
do 4'75, owies obroczny 4'30 do 4*7 , g.r0ch 
4 '— do 6 20, rzepak 10"— do I  ’ bob’8 
4-— do 8*50, wyka 4'50 do   ’ kuk8'
/- CA c . 1----------------  . - do —  .   —
X 'AO- U C/O) >1 j *   _ -
4 50 do 5 ' —, hreczka ——  do -- jfl
rudza 4 ' -  do 5 ‘—, chmiel 5b ^  38'
do — •— , koniczyna czerwona 2o ' koni®^11?

- • - - j- —•—- m  flOOkoniczyna biała — — do —'—> ' JO-ÓOO 
szwedzka 40-— do 55-— , spirytus z®0 
Lr. pret. zł. loco stacye kolei ^ j-jadzie i w 

Bank rolniczy utrzymuje na s ,.„„iCzyn?nanir ruiuwzj u ..,j.—„ koui- -
magazynach swoich owies, lucernę, ffgzelki0

-• - — j_i.„ +vmotkę   iJa za-
I  SW01CU OW iea, , —  . . WSJ]__

czerwoną, białą, szwedzką, tymotkę U jeZa- 
-«™wiw wiosennych. Prz?JmaJ ----57 u,

nasiona do zasiewów wiose 
mówienia na maszyny rolnicze.

I
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na długość dwocłi kilometrów, przez sarzewicz Wilhelm ma objąć zasten-
I co Osaba została uratowaną od za- stwo. ‘ ŁBerlin, 23 marca. Na obchodzo-

i"~>;“ pamiątkowej u-

5

OSTATIIA POCZTA
respondencyi
mość:

na długość dwócti Kuoincui.u,v,
I co Osaba została uratowaną od za- stwo.Berlin, 23 marca. Na obchodzo­

nej wczoraj w  tumie pamiątkowej u- 
roczystości rocznicy urodzin zmarłego 
cesarza Wilhelma, była obecna cesa­
rzowa Wiktorya ze wszystkimi człon­
kami domu cesarskiego i obecni tu 
obcy książęta, którzy udali sie później 
do Oharlottenburga na nabożeństwo 
żałobne w kaplicy zamkowej. Na na­
bożeństwie tern był także cesarz Fry­
deryk, którego ogólny stan zdrowia 

r„iaiap,v. oraz deputacya ros* i i

28 m a rc a .  N a  w czo-

i
ł

0-
C.
BI'

to-

ni'

IN a 11. if a U pra j j  praeu w
na osobnem posłuchaniu p. Gruica, któryzłożył następnie dłuższą wizytę p. M imstro- mu, k to k o lw iek  "" \ W iO tlO n , ĆJ t) iJLltAIJ KJCM- iltv łł viiv
wi spraw zagranicznych, hr. Kalnoky’emu. starał. --------- - r r,m /Pm  p o s ie d z e n iu  Iz b y  deputowa-

K r ó ł  r u m u ń s k i  zaraz po swem , • w Psnondent PoUische vor  ra jb zeru  t  d r iu ń e m  i t r z e e ie m
przybyciu do W iednia, gdzie na wyraźne R z y m sk i ^  polecenia Watykanu jiy c li p rzy j n i ,  oi
Zaproszenie Najj. Pana zamieszkał w zain- i espondem  don • ostoiski w  Madrycie, CZy tan iu  k ilk a  p rz e d lo z e r  m n ie jsz  j 
kn cesarskim, przyjmował wizyty Najd. Ce- podniósł Mpf J , ^  o s trz e ż e n ie ,  sk ierow ane ^  p o m ięd zy  te m i p rz e d ło ż e n ie  O 
sarzewicza i Najd. Arcyksiażąt Karola Lu- monsignor zmianie, Prze “j1 o b o w iazk o w em  w y p ró b o w a n iu  w sze l-
• "  ~  ̂ W il'  “ r“ CIW - S S S T V  y p t ó  £ $ * * » “ > b ro n i P ‘, ln e i • p rz ed ło ie ,-

. . . .   BkJttuVś S  nie wW  Najw. Domu, a o godzinie Mej przyj- Watykanem układzie , v uruowy, małzen- do u r e g u lo w a m a  w z a je m n e j g ra n ic y ,
aow ał p. M inistra spraw zagranicznych, hr. ramu małzenstw. e w H iszpanii, co zw ery jik o w an o  w y b o iy  d p p u to -
Kaln„kj’ego. S tru s z ta e w ic z a  , H e m n c h a .  _

j nnenpn7,p.mp, i 7 nv dzi
' rf Wsiwa „pi miały byc zu

do strony Jurydycznej , U

. je d

iador_ 2e„;sallej. cnoo W iC ttS n ,  1U“ 1W . r -
toYies, przybyli w e'środę do W iednia, mi- pomyczu*, * ^ j ^ e c n i e  pan W czoraj o d b y ła  s ię  k o n fe re n c y a  mię-
nister Fejerrary konferował czas dłuzszy ze umowy 3 w ła s n ą  r ę k ę ,  który , .  M in is tra m i K a lla y  em , K a ln o
wspólnym Ministrem wojny, gen. Bauerem, den parag zawarte pomiędzy .j  dzy Pj? j j a u e r e m ; d z is ia j o d b ęd z ie  Się

u j s z c , f e r e n s i “ n i s t ™ w  au_Ministrowie węgierscy mieli zabawić s}ę nako,U w iatkowa aprobatę Watykan s try a c k ic h  Z w ę g l
do dzisiejszego wieczora w Wiedniu. pozyskać    W ie tlB Ó  5 23  m a rc a .  P rz y  WCZ

-------------  I . . . .  TTńin. Zia. do- ^ „ „ „ h  wyborach do rady miejskie]

j cb  t nww ̂
sy jsk ieg o  puncu  łiaiUiiN, o
wczoraj złożyła dwa wieńce na trum
nie cesarskiej.

Petersburg, 23 marca. Journal 
de St. Petersbourg stwierdza, że śmierć 
cesarza Wilhelma nie tylko nie wy­
wołała, jak to dzienniki niektóre prze- 

j powiadały, pogorszenia niemiecko-ros- 
ssyjskich stosunków, lecz stało się zu­
pełnie odwrotnie, a to polepszenie sto­
sunków oddziałało i na giełdę.

O d n o śn ie  d o  wywodu Koln. Ztg. 
• m Zr-orik-i. i akie skar

siwa — < „„„m miaiy . «7anveti i5xruiszjviOT,xw„„ » — --------
na S u i  uważane Zd taWejW ^  j l  NaBtępne posiedzenie Izby dzi-

kovies, przybyli we środę do W iednia. Mi-1 polityczne w di 1 ■
Uist.or ^aiortfarAT Iznn fornw ał czas dłuższy ze | pmaowy tej „

W i e d e i i , 28  m a rc a .  ( T d .  p ryw .)
. . j i , J o  cip IrnnfRrnnn.Yai m ie-

U'
)°-
i T '

5

w y  i auuw —państwowy miał do rozporząazemc^ „ * 
1886, podnosi, że w ostatnich mie­
siącach nie odbyły się żadne opera- 
cye kredytowe, co jest dowodem za­
dawalającego wpływu podatków, a 
wreszcie wskazuje ten dziennik na to, 
źe nie poczyniono żadnych nadzwy­
czajnych wydatków.

Birźew. Wied. piszą, iż minister
—„"Trinnndobnie Sw(6

rcfr

Presse pisze :
Z powodu projektowanego zwołania za- I nosi 

IM po zielonych świątkach w s p ó l n y c h  
.e l o g a c y j  do  P e s z t u ,  dzienniki, a w 

F erwszym rzędzie węgierskie, podają naj- 
*.0ztnaitsze częścią ogólne częścią konkretne 
noąiesienia o zwiększonych żądaniach ad- 
®jnistracyi wojskowej. Nie ulega wątpliwo- 
®b iż ze względu na położenie zagraniczne 

®Uszą być żądane na potrzeby wojskowe 
'ększe sumy; jednakże w każdytn razie zda- 

sie hrń r,r7.Adwezesnem mówić już dzi-

yskać aoun. l)*ŁV f. ^ -Paryski korespondent Koln. Ztg. do- . > ^ 3  marca. Przy wczu- Birzew. Wied. piszą, ltl ___
nosi, że prezydent republiki Carnot, otrzy- rajszyc w y . o a e  o rady miejskiej skarbu cofnie prawdopodobnie swój
m ał z powodu śmierci ojca telegram kon- tu te jsze j zw y cięży li p ra w ie  w szę d z ie  proje k t  z a p ro w a d z e n ia  fa k u lta ty w n e
dolencyjny od cesai za Fryderyka. lib e ra ln i, a  p o m ięd zy  n im i b u rm is trz  w olu tu  m e ta lo w e j a  to  d la te g o  iż  n a- nuin i ipździł do Beri i- U h l T y lk o  n a  p rz e d m ic śn i,,  w a lu ty  m e ta io w e j,_ a  to  a ia te g o , iz  n atu i. ry nu^jjrt piztumiesciu Land- konferencyi na dniu 29 b. m. repre-

zostah antisem ici: 1 -  ^ w isy i giełdowej sprzeciwią“ r -mcyjny od cesarza H j u . . , , -
Generał Billot, który jeździł do Berli­

na jako reprezentant Jrancy i na obchód po 
grzebowy cesarza Wilhelma, wyraża się z 
wielkiem uznaniem o przyjęciu, jakiego do­

znał w Berlinie.Komunikat półurzędowy zaprzecza po- 
■nm o nodróży prezydenta Carnota i o-postanowiono

t T--konferencyi na umu ^
zentanci komisyi giełdowej sprzeciwią
się temu projektowi.

*r

GeW żâ ane pouAouj . . - j—le s,Umy! jednakże w każdym razie zda- iiomuu' “'JG U  r,ro7inieinH, w
lim' przedwczesnem mówić iuż dzi- głoskom o podróży prezy 11n |
'J  0 pewnych ściśle określonych cyfrach świadczą, że dotychczas nie p ■ p  l

. o temha.rri7.iei_ iż odnośne wspólne kon- nic pewnego, co do daty i celu podroży i— Hn r-AinoeriYch departamentów 1'ran-

yllft

BiaJ o pewnych ściśle OKresionycu UJ lltlUU, 
a to tembardziej, iż odnośne wspólne kon- 
fereneye ministeryalne jeszcze się nawet 
nie rozpoczęły.

,yt°

ta

---------------  i Kietj w
Z "Wiednia pisze korespondent (S. K.) 1

do Ĉ su- . . U U v  d
„Pod znanem niebezpieczeństwem, ze 

pewne nasze dzienniki zaraz napiszą, iż t° j 
nic innego, jak chęć wywarcia presyi y- 
choć nie umiałyby one powiedzieć, w jaku

1*50

aa'

K°*

chnó e^ ° ’ -Jałi Cflf*c wywarcia p ieoj. ,
cei nie umiałyby one powiedzieć, w jakim 

u winienem znowu zaznaczyć, że spra
pr  N o w e g o  p o d a t k u  od  s p i r y t u s u j  
nań ? jak  najwyraźniejszy charakter — 
nifi °Wy, i że takowy, cokolwiek się sta- 

> Jeh o w a ona do końca. Postanowienie 
Zao ™ie.rze jes t stanowcze i mogę dziś 

pewnie, iż ono tak daleko sięga, że usta- , — ; , inV nwomj modylika-

t-lO

'•apewnie, iż ono tak daleko sięgfi y* Jfika- 
Wa, oczywiście z temi lub owem' ffl J 
®yami, ma być i musi być do skiu t^UA lnh i r c s z i ,  1JI“LN a rozmaite 

B u d a p . Corr. d o n o s i, ^ ^ ^ y c z a j n y e b  
mimsieryuiu — przez dzisiejszą iuu i zagTanicz* i d o n io śc i, O rzek o ffiy c -gj^owe, p oz )a

trS “  diiSiel8“ " 1 ;  n y c t ^ * n C S ^ « a V & £  S e t  w T e e W

. J o u ó l n e m  połoze- j Jp0WSZechnej. Belgia j * k0wiska, Ztg. o g ła s z a  w rę c z o n e  ism 0  pa-
TownhT do swego “t  ̂ rców, J ncyasza t l a l im b e r U e g o ^ r a , a 3
popierać będzie prywatnych p gk()ńczy. i s k ie , w  k to re m  f  aP ceSa rz a  W il- 
na tem jednak udzmł Belgu s ę ^  p  , ^ ?ow Q du zgo c  w s tą p ie n la

U e lm a ,  ż y c z e n ia  ^ * ? yk a i n ^
j na tron cesarza _ y o esarza  tę s h 
\ że d o z n a j ;  s ię

cyami, jna być i musi być do sk,û a t p  
prowadzona — nietylko przez obecne 
jnne ministeryum -  przez^ f ^ ^ l . j b  in- 
ttną Izbę, ale takzUn . i - -  . . .

Qicl1 dniach r)WSẑ s ’ ct> Wlim w osta' 1 trzyma‘,joi'  ' niu i o konm no,siłem 0 °gólnem położę- \ francuskiej, ażeby Belgi
Szych wydatwZn0Scl zt3d wynikającej dal- •  k„„:
skowc. °w, zwłaszcza na cele woj-
skowe. ., „ 0

O tem ogólnem położeniu, dzis,, ł 
tem wszystkiem, co w tyeh czasach.JPlwa.
łem  ---------------- “

len'.
ięc®)
ji*y*

Y m wszysiaiem, co w tych czasacu 
{ęm, nie mam nic nowego do sygnalizowa­
n a . Fakt żaden nie zaszedł. Ale pojawiają 
Slę wieści, jakoby za dwa tygodnie, to j®st 
P° świętach, ukazać się miały pewne zna- 
^Zące objawy, których niepodobna dziś b h - j  

ej określić, lecz które prawdopodobnie wy- •
Wy-a -Y. . miał

P a r y ż , 23 marca. Bada śledcza 
dla zbadania sprawy Boulangera u- 
‘konstytuowała się pod przewodnictwem 
generała Fevrier, który zaprosił Bou­
langera do jawienia się w  dniu ju­
trzejszym.

P aryż , 23 marca. W Izbie wniósł
Gaillard ze skrajnej lewicy interpe- 
lacyę w  sprawie ogólnej polityki
rządu.Paryż, 23 marca. Boulanger
przybędzie tu wieczór.

na tron cesarza n j -  -że Papież znajdzie u c e sa rz a  ^  |  O porto, 23 marca. ~
przychylność, jakiej sie i tru wydobyto 66 trupów i szcząt-

' -o , Wilhelma. Pismo zdrowia j ki 52 osób.1 ^.luwlbourg, 23 marca. Przybyła

Z ru in  te a -

i p i ^ j  - - -  _ - p ism o
   — \ (T pI w n w . j ' cza  W ilhelm ® . n a  , v !h  i

żeł określić, lecz które p raw dopodobn ie wy-1 JaslO, 23 m a rc a . n n ł u d n i e ; 1 b ło g o s ła w ię 118 w  _ n . l t u  k ró lo w a  an g ie  s a.
g ł ę b s z e  w r a ż e n i e , chociażby nie miały 1 o d sz e d ł w c z o ra ) ad o sz ło  1 c e s a rz a . n ra iszej ro ł# 1110?  . I "LoilĆlyn> 23  n

ł c prologiem groźniejszych wypadków. K I  z n a czn ie  o p ad a . W ojsko  o d esz ło  1 c e s a  ^  ^  w ^ o ra js z e ]  ■ ,  ^  | ^  i c e - k r ó l o ^ i

do P rz e m y ś la .  _ _ f f rJ  ro d z in  c e s a r z a ^ ^ ^ ^ o p o d y  z L o n d o n d e ry , c
r\ _ ‘    _ ■■

AK'-
U

.rOCk
jobik
uk1'

ski h dzisiejszych dziennikach wieden 
Pojawia się wiadomość, iż f e r y i  

u . O a m e n t a r n e  trwać beda włącznie do 
f l e t n i a .  Ł “

S e i m kr oac ki  zbierze się na no
J . i i . . .. 4-^,,o e j m  k r o a c K i  

 ̂ Sesyę w ostatnich dniach kwietnia.

Tzemyisia.
Tarnobrzeg, 23 marca. (T e l .p r .)  

Wczoraj, o godzinie 1-szej, ruszył j 
zator na Sanie. Spływ lodów trwałr 1  ̂ — ł-/YYX7T]i PX19j u »w __

jodziny 5-tej. Woda raptownie 1 Wrza-

ro d z in  o e s a ia -  .. . m a r ca . K ró lo w aw całych N ie m c z e c h  obenouj u d z i e l i ł a  wice-krolowi Irlandyi, mar-
w M o n ach iu m  i  Norymberdze połą- bzow i Londondery, order podwiązki, 
czone z korowodami poehodmowemi Telegram z Kalkuty, pod dniem 

B e r l in , 23 m arca . (Td. Pr .) 22-go b. m., donosi: Wojska angiel-
wy- skie zajęły redutę p a lisa d o w a ^ -

• 1 1 • i . C1----  AT: „

1.00°
Jak piszą z B e l g r a d u  do Poltt.

  a r m i i

i W

r, Jak piszą z n e l g r a a u  u<
przedłoienie o reorganizacyi a r m i i  ( ,

b s k i e j zostało już wypracowane i ; p  a n  ------
^ g o to w a n e  dla obrad skupczyny. S dy  ] i a  1 0 .0 0 0  złr. „ ^ - w e n i P e s z t -  
j S n e  królestwa składać się będą zdwochjW OCl  ̂ ik a C y a n a p r z e s t r z  ni&

„ unita połączonych części: z ; K om unia- j  łVip.m PlZL
Osaba aostato «  
w a łu , w s W » an a

ąj-Budapeszt, 23 marca. N a jj. 
i  ofiarował dla dotkniętych po-

• - -YAA

do gouzniy u yajj.opada. Dotąd zalane są wodą ' n a jb liż s z y m  ĉ f  mrJ feryka arnne- j bet a no w, w  okręgu siłmiubmu!.
wy, jako n a jn iż e j  po ozone. g dania przez cesa z t ów; wiele przyjaciel pierzchnął, nie s ta w ia ją c

p o d o b n ie  pozostaną w tym wniesiono. Uporu.
dluze-l' - , ^9 marca. N ajj- ProS p^ im0 wiadomości o pomyśl-i Konstantynopol, 23go marca.

.. — r,ionip zdrowia cesarza, ’ —  i— irbodywa.

elki®
i«

n y m  ogc

oporu.
Wiadomości o pom yśl-j Konstantynopol, 23go marca, 

ńlnym stanie zdrowia cesarza, j Hassan-basza , syn b y łe g o  khedywa,
! m Unaliży się łudzić _ co do właści- i umarł. ____

Jadać się będą z dwóch WOClZią ^ naprzestrzem^—“ j groźnego charakteru choroby!—   “U- 1 „ Ttedakti r Adw KreobiwleoU.- "
połączonych części: z KomunikaCya^P przerw ania! W^O ę & j Odpown.da!a)ny Bedakti.r AB.

zwanego wojska ludo- (jgaBa, została s p wdd  ̂ przerwała lo
______ wału, wstrzymana.

0̂ rojne królestwa sKiauae się oęaą l uvyv 
gaąiCzaie z sobą połączonych części 

stałej i tak zwanego wojska lu
ego.



Ces. król. generalna Dyrekcja 
kolei państwowych. 

W y c i ą g
z rozkładu jazdy od i go stycznia 1888 

Zegar peszteński 
Odjazd ze Lwowa:

Godz. 11 min. 27 przed poi ud. pociąg osobowy 
do Stryja, Chyrowa, Stanisławowa i Hu­
siatyna.

Godz. 7 min. 44 wieczór pooiąg osobowy do 
Stryja, Chyrowu, i Zwardonia.

Godz. 6 min. 10 przed połud. pociąg osobowy 
do Stryja i Ławocznego.

Przychodzą do L w ow a:
Godz. 8 min. 39 przed połud., pociąg osobowy 

ze Zwardonia, Cliyrowa i Stryja 
Godz. 4 min. 15 po połud. pociąg osobowy z 

Chyrowa, Stryja, Husiatyna, Stanisław ow a. 
Godz. 1 min. 15 w nocy, pociąg osobowy z 

Ilusjatyna, Stanisław ow a, Chyrowa, Stry­
ja i Ławocznego.
Przyehodzą do Stanisławow a:

Godz. 8 min. 35 przed połud., osobowy pociąg 
z Husiatyna.

Godz. 9 min. 02 przed połud., osobowy pociąg 
ze Zwardonia i Stryja.

Godz. 5 min. 37 po połudn. pociąg osobowy 
z Husiatyna.

Godz. 5 min. 51 po połud, osobowy pociąg z 
Chyrowa, Lwowa, Stryja.

Odjazd ze Stanisławow a:
Godz. 9 min. 45 przed połud. pociąg osobowy 

do Stryja, Lwowa i Chyrowa.
Godz. 9 min. 58 przed połud osobowy pociąg 

do iio ia tyna.
Godz. 6 min. 28 wieczór, pociąg osobowy do 

( Sfcr Lwowa i Zwardouia 
i Godz. 6 min. 54 do Husiatyna.

P rz y c h o d z ą  do Ławocznego:
Godz. 1 ] min. J8 przed połud. ze Lwowa 

i Chórowa pociąg mięszany.
Odjazd z Ław oeznego:

Godz. 6 min. 23 wieczór, pociąg mięszany do 
Stryja, Lwowa, Zwardonia i Chyrowa.

P o c ią g i  k o l e j o w e
podług zegara lwowskiego.

Przyehodzą do Lwowa:
Z Krakowa: o godz. 5 min. 50 rano pociąg 

pospieszny, o godz. 9 minut 27 wieczór 
pociąg osobowy, o godz. 11 minut 35 
przed południem pociąg mięszany, o godz. 
7 minut 6 wieczór pociąg lokalny,

Z Czerniowiec: o godz. 10 min. 3 wieczór 
pociąg pospieszny, o godz. 3 min. 35 
rano pociąg osobowy i o godz. 3 min 30 
po południu pociąg mięszany.

Z Podw ołO CZysk: na dworzec główny lwow­
ski : o godz. 10 min. 24 wieczór pociąg 
posoieHzny, o godzinie 3 min. 5 w nocy

pociąg osobowy i o godzinie 3 min. 50 
po południu pociąg mięszany.

Z P od w ołoczysk : na dworzec Podzamcze 
o godz. 10 min. 10 wieczór pociąg po­
spiesz oy, o godz. 2 min. 28 rano pociąg 
osobowy i o godz. 3 min. 19 po południu 
pociąg mięszany.

Ze Stryja: o godz. 8 min. 59 rano i o godz. 
4 min. 35 po południu pociąg osobowy 
a o g. 1 m. 35 w nocy pociąg osobowy. 

Ze Stanisławowa: do Lwowa o godz. 6 min. 
36 wieczór pociąg mięszany, o godz. 9 
min. 35 rano pociąg osobowy i o godz.
9 min. 29 pociąg mięszany.

Odchodzą ze L w ow a:
| Do Krakowa: o godz. 10 min. 44 wieczór 
| pociąg pospieszny, o godz. 4 m. 10 rano
j pociąg osobowy, o godz. 4 min. 50 po

południu pociąg mięszany, o godz. 8 m.
10 rano pociąg lokalny.

h o  Czerniowiec: o godz. 6 min. 20 rano 
pociąg pospieszny o godz. 12 min. 22 
w południe pociąg mięszany i o godz. 11 
na. 6 w nocy pociąg osobowy.

Do Podw ołoczysk z głównego dworca :
o godz. 6 mio. 10 rano pociąg pospiesz­
ny, o godz. 12 min. 38 po południu po­
ciąg mięszany i o godz. 10 m. 25 wiecz. 
pociąg osobowy.

Do Podw ołoczysk z dworca P odzam cze: 
o godz. 6 min. 22 rano pociąg pospieszny

o godz. 1 min. 8 po południu P ° ^ ( 
mięszany i o godz. 10 m:n. 55 
pociąg osobowy. . 0

Do Stryja : o godz. 8 min. 4 wieczór 1 
godz. 11 minut 47 przed P°łu^!1i p ran0 
ciąg osobowy a o godz. 6 min. 
pociąg osobowy. , §4

Do Stanisławowa: ze Lwowa o g- 0 fljp, 
rano podąg pospieszny, o godz. o ij 
35 wieczór pociąg os bowy i 0 ® 
min. 20 wieczór poeiąg pospieszny*

Przyjechali do Lwowa
dnia 23 marca l '? 'S  ■.

Hote! Georpe a j£,
Pp. P. Lipkowski z Podola r °s[fggto- 

hr. Badeni z Buska, A. Mazaraki z ^ 
rowie, B. Horodyski z Krogulca.

Hotel Praueuski 'py-
Pp. J. Pełczyński z Rossyi, dr. vv; %

ralski ze Zbaraża, dr. J. K rzy sz ta ło W  . j 
Komarna, A. Ponti z Turki, H. Kiesz®0 
z Krakowa, J. Baek z Wiednia.

Hotel Europejski. pf.
Pp. K. Beindorf z Wiednia, K- *^«aSz- 

ski z Ostrowczyka, dr. H. Jasiński z 
towiec, E. Jędrzejowicz z T yczyn a .

Hotel Angielski. —
Pp. A. Jelinek z Wołynia, J. 

ski z Kocmania, L. Jabłoński z 
O. H ocbbauser z W iednia.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i p rzem ysłow e j.

Lwów, dnia 22 marca 1888.

I. Akcye za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. M 
Kól. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. §  
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. g- 
Banku red. gal. po 200 zł. w. a. -a 

2. List. zast. za 100 zł. g  
Banku hip. galic. 6 pr. w. a. 

b n » 5 Pr- w* a-
n i) i> 5 pr. w. a. wy- c 

losowane z 10 pr. premią . . «
Banku kraj. 4*/, pr. wa. los.511. §
Tow. kredyt, galie. 5 pr. w. a. ■§ 

„ „ . , 4  pr. w. a. S
„  „  „  5pr. los. w 371. es

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 411/, 1. g 
j. 4‘hpre- „ „ 52 g

,  » 4 prc. „ „ 5 6 ^
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej g 

6 pre.) 3 pr. w. a. w likwidaeyi *° 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 

5 pre.) 2'Zj pr. w. a. w likwidaeyi 
3. Listy dłużne za 100 zł. 

Ogóln. roi. kred. Zakładu dla Gal. 
Buków. 6 pr. Iob. w  15 lat.

4> O b lig i za 100 zł. 
Indemniz. galie. 5 pr. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kr ed. 
i włośeiańsk.(daw. 6 pr.) 3 pr wal 
Obligi komunalne Banku krajo- 

jowego 5 pr. wa. I emisyi . .
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 41/* pr. wa.
5. Losy miasta Krakowa

„ „ Stanisławowa
Bi Monety.

Dukat h o le n d e r s k i.....................
Dukat cesarski................................
Napoleondor.....................................
P ółim p eria ł.....................................
Rnbel rossyjski srebrny . . .

„ papierowy . . .
100 marek niemieckich . . . -

płacą żądają
walutą austr.

złr. et. złr. et.
 194 —
  212 50
 281 —
 216 —

96 50 97 50

99 _  100 50 
91 _  92 50
99 20 100 40
 96 -
99 20 100 40
 91 —
91 40 92 50
 89 -

_  54

-  48 —

99 75 101 25 

99 50 101 —

 105 —
87 50 89 —
 19 -
  35 50

5 90 
5 93 

10  —  

10 36 
1 40

6 -  

6 02 
10 10 
10 46 
1 50

1 f'3»/« 1 04®/« 
62 20 62 80

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 21 marca 1885.

I. Dług państwa, płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-iiśtopad / ..................................... 77.35 77.55
luty-sierpień................................................ 77.35 77.55

Jednolity dług państwa w srebrze
sty c z e ń -lip ie c .....................................  79. 5 79.3-5
kwiecień-październik...........................79.40 79 60

Losy z roku 1854 po 250 złr. m.k. 4 pr. 130.25 131.—
» „ 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr. 13175 132.25
b „ 1860 po 100 złr 5 pre. 137.50 138.—

„ 1864 po 100 złr. . . . 162.75 163.25
b „  1864 po 50 złr. . . . 162.75 163.25

Renty Com. po 42 litr. austr. . . . 158.90 159.40
Listy zastw. "domen, państw, no 120

złr.5 pre.................................................—.— —.—
Renta papierowa a pre. z r. 1881 .
AuBtr. renta zł. wolna od podat. 4pr.

92.35 92 55 
109.35 109.45

2< O b l ig a c y e  indem 5 pro. (za złr. m. k.) 
Czech . . . . . . . . . . . .  109.50 ——
Bukowiny  ..................... ..... 100.70 101.50
G a l ie y i ..................................... ..... 100 — 101.—
Niższej A u s t r y i ...............................; . 109.50 —
Siedm iogrodu.............................................. 103.70 104.30
W ę g ie r ....................................................  104.— 104.50

3. A k c y e .
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 100.40 100.80 
lnst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 267.60 267.80 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 510.— 5’iO.—
Gal. banku hip. po 200 z ł................... — .—
Gal. bank d. han. i  prz. a 200zł. wpł. 40pr. — ——  
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. . . —.— —.—
Bank dla krajów koronnych a 260 zł.

wpł. 50 pr...................................... —.— —.—
Bankn austro węgiersk. a 600 zł. . . 856.— 858 —
Kol A lbrech ta  a 200 zł. w srebrze . ------ ——
A u s t .  Tow. żeglugi pąr. dun. po 500zł.m. 364 -  365—  
Kol. C e s a rz o w e j Elżbiety po 200 zł. m. —
Knl Preszów-Tarn. (w. a.) a 200 zł. —.— —.—
P ó łn o c n a  kolej po IWO zł. m. k. . 2453—  2458—  
Roi Kar Lud w" po 200 zł. m. k. 190—  190.25 
S ó w  Czerń kol. i po 300 zł. wa. war. 209.50 2 1 0 -

płaeą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 213 — 213.50 
Połud. kol, panBtw. po 200 zł. w. a 73.40 74.10 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 157.— 157.75

4. Listy zastawne losowane.
Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . —■— —.— 
Powsz* austr. zak. kr. ziem. 41/a pr- w

złocie w 50 1.......................................... 127.— 127.75
„ „ n premiowe po 3 prc. 101.50 102—

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181.6. pr. — .— ——  
„ „ „ ,, w 20 1. 7 pr. 88—  93—
„ - „ * w 36 1. 5■/, pr. 85.50 87.50

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pre. . . 92.50 93.— 
n « t i po 5 prc. . . 99.75 100,25
n ,, „ „  po 5 prc. w
37 latach z w r o tn e ............................  99.75 100.25

Banku krajów. 4‘/« pr. wa. los w 5lV«l- 91—  92.—
Obligi komunalne Banku krajowego

5 prc. w, a. I e m i s y i .......................  99.50 100.50
Gal. banku hip. po 5 pre. w 40 1. wyl. 96.2 > 96.75 
Banku anstro-węgiersk. po 5 prc. . . — — —.— 
Węg. Tow. ziem. ake. po 5 pre. . . 101.50 102. — 

„ Zakł. kr. ziems. po 51/, pre. . 100.75 101.25

5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kolej Albrechta a 300 zł 5 pr. w. a. 96.— 96.60 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ei.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . .  —.— .—
Kolej północna po 100 zł. m. k. . . 99.30 F 0 —

„ po 100 zł. w. a. . . 101.70 102.30
Kole gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881

DO 4%, pre - 97-6° 9b-10
d tto . d tto ." (Ja ro s ła w -S o k a l)  .  95.60 96.10

Kol. g a l. L w ó w -C z e rn .-Ja ss . cmis. a 300
zł 4 pre. w srebrze z r. 1884 . . 78—  78 -50

z r. 1884 . . 86.50 86.90
z r. 1868 __________ ______
z r. 1872 . ,

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. . 95—  96—

6. L o s y .
lnst. kr. dla han. i pr. po i_00 zł. w. a. 179.50 180—
Clarego po 40 zł. m k................................51.50 - —
Iow. żegl.par. na Dunaju po 100 zł.m .k. 117.50 118.50 
Keglencha po 10 zł. m. k .  . . 28.75 29.75

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a.
Palfiego po 40 zł. m. k..........................
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł.

n  węgiersk. „ po 5 zł 
Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a.............................
Salma po 40 zł m. k.........................
St. Genois po 40 zł. m. k......................
Pużycz.m. Stanisławowa (po 29 zł. wa.( 
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. . . .

* „ po 50 zł. w. a. . . .
Waldsteina po 20 zł. in. k.....................
Windisehgratza po 20 zł. m k. . .

7. Weksle (na 5 miesiące) 
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . . • ' 
Berlin za 100 mark w. p. n. . . . -
Frankfurt za 100 mark w. p a. . • 
Hamburg za 100 mtrk w. p. u 
Londyn za 10 ft. szt. . . .
Paryż za 100 ft. . . .

17.50 
21.60
54.50 
50.*° 
17.10 
1 i .40

21.25
59.50 
59."  
36."

P37.60
70.50
40.50 
47 50

£Ś0
56.60 
',1." 
17.40 
(1.60

21.7*

'■9.ŚÓ
37."

139*^

■ i 26'9°50.7.50
50.20."

t a.
5.99."
5.94."

10.05.
10.37.—

6.01-'' 
596-^

pO.06-50 
10.39- "

K u r s
Dukat cesarski men. . .

„ pełnej wagi .
Korona . . . . . .
20 frankówka . . . .
RoBByjski pó łim peria ł .
Talar zw iązkow y..............................  ■_•_____
S r e b r o ...........................................................  - *

55 lw ow skiej Izby handlowej 1 p rzem ysłow i
Telegrafowany kurs wiedeński, 

dnia V2. marca 1888.
Jednolity dług państwa w banknotach 

„  „  D w srebrze . •
Renta w z ł o c i e ..........................................
5 prc. austr. renta marcowa . • • •
Akeye banku wiedeńskiego . . • • •

„ „ kredytowego . . • •
Londyn ..........................................................
N ap o leon d or................................................
Dukat cesarski men.
100 marek niemieckieh . . - ■ ■

Licytacye.
L. 172. _ (1824 1—3)

W tutejszym sądzie powiatowym od­
będzie się w dniu 9 kwietnia i 7 m aja 1888, 
o godzinie 9 rano egzekucyjna sprzedaż przez 
publiczną licytacyę dwu kawałków gruntu 
do 1/16 części roli Czyszczoniowej pod Jk. 52 
w Łętowni położonej, należących, egzekuta 
Stanisława Czyszczonia własnych, na zaspo­
kojenie pretensyi Józefa Radonia w kwocie 
13 zł. 21 ct. aw. z pn.

Cena wywołania i szacunkowa wynosi 
55 zł. aw.

Wadyum 5 zł. 50 ct. aw.
Reszta warunków i protokoły zastawni­

czego opisania i oszaeowania w tut. regi- 
straturze do przejrzenia.

C. k. sąd powiatowy.
Jordanów, dnia 18 lutego 1888.

L. 13341. (1827 1—3)
W c. k. sądzie powiatowym w Peeze- 

niżynie odbędzie się o godzinie 10 rano w 
dniu 11 kwietnia 1888 powyżej ceny sza- 
cuukowej, zaś dnia 24go maja 1888 nawet 
poniżej takowej, licytacya realności 1 74 
według wyk. hipot. 503 księgi gruntowej 
gminy Lucza, Ilka Slusarczuka Nykoły włas- 
k rid ił*  rzecz c* nPrzyw. galic. Zakładu 
we L 7 : r  . ^ ^ ' ^ k i e g o  w likwidaeyi
”  aTTJk.** rat 1016 7* c t  

w S , S ’ 4 ° 5 T  400
Resztę warunków i wvciatr r 

wolno przejrzeć w tus. registraturze 1 
Dla nieznanych z życia i miejsCa po.

bytu wierzycieli i dla wierzycieli hipotecz­
nych ustanawia się kuratorem p, Henryka
Szeib, c. k. no tarjusza w Peczeniżynie

Peczeniżyn, b lutego 1888.

L. 8066. _ . (1826 1—3)
W tutejszym  sądzie odbędzie się o go- 

dz. 10 rano dnia 24 kwietnia 1888 powyżej
ceny szacunkowej, zaś dnia 6 czerwca (888 
nawet poniżej takowej, jednakowoż preten- 
sye wierzycieli hipotecznych pokrywającej, 
licytacya realności 1. 607 według wyk. hip. 
1208 gminy kat. Kopyezyńee nieletnich po 
śp. Władysławie StriUyńskim własnej, na 
rzecz Adama Samborskiego pto 300 zł. z pn. 

Cena wywołania 2200 zł.
Wadyum 220 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg hipoteczny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla w ie r z y c i e l i  hipotecznych ustanawia 
się kuratorem Felicjana Polańskiego. 

K o p y e z y ń e e ,  31 stycznia 1888.

L. 4738. ~  (1829 1 - 3 )
W tutejszym  sądzie odbędzie się dnia 

24 kwietnia 1888, o godzinie 9 rano licy 
tacya realności 1. 131 według wykazu h i­
potecznego 1. 259 księgi grunt. Studzianki, 
Semania i Naści Pawłowskich własnej, na 
rzecz c. k. uprz. galic. zakładu kredytowego 
włościańskiege w likwidacji we Lwowie pto 
14 rat po 18 zł. 88 ct. i reszty kapitału 190 
zł. 82 z pn., za jakąkolwiekbądź cenę naw et 
poniżej ceny szacunkowej.

Cena wywołania 520 zł.
Wadyum 52 zł

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusą-

dowej registraturze.
Dla nieznanych wierzycieli hipotecz­

nych ustanowiono kuratorem  W incentego 
Czechowicza, ck. notaryusza w Wojniłowie. 

Wojuiłów, 27 października l S -4?.

H. 1 55.  ̂ (1803 2 - 3 )
IJ. K G8A'K nOB^TOBklH K-K NHJK4N 

; KOBHsaYTi nspfBtAf bt^ ahav*k 24 I^K-fcT- 
Nia, 24 M aA  H 26 Hepbha 1888, KontĄUMU!. 

i paso/WK o 10 sack  nfptATk 
M 'k c T i ( H  c B o e r o  otfp/WAOBaHk/W n p H M S c O B S m  

n SK a H H H 8 h >  n p c i^ a m a  p c a n k H o c T H ,  n o Ą T k  hk . 

44 R ’k  K o p U K R H H a Y T i.  H O rtO K fH C iH , K f ^ a A  
r k i k a 3 8  r H i i c n  fH H ó r o  107 e. a . n , d K a T f -  

! p H H k l K p a B S H K O B O H  R A a C H C H , R 'k  l o k a l i  n p H -  

M S C O B O r ó  C T A T H f  H I A  R d łp H T fa k H O C T H  0 E - 

l u o r o  pó/tkH H H O  K p f A k iT O B O r o  3 a R f A *n V A
i  A ''A FanHiiiH h Eskobuhm b-k kkot-Ł 101 

3ap. 40 u ,t. aB., noA^ ca^a^ioiiihm h oycao- 
kVaa\h :

] j , k H U  BklKAHMHa 300 3rtp.

BaAi'8MTv 15 3ap .
N a  ntpKO/W k H Ha BTOpO/W k T tp/M H H ^  

e 8 a £ t a a  p ta a kH O C T k  T Ó a k K O  3 a  i ( 'k n 8  Bk i- 
KAH HH S H an  KklCUlC T O H  L(’k H k l,  H J T p tT O / W k  

Tfp/U H H rk TAKJKf IIHCLUe Ip k H k l  Rk lK A H S* 
HOH HpOAAHOlO, O ANAKO  Hf 3 d  H H SLU S iO  U K 'k  
3A  T r tK S w  U,'kil8 K O T O p A A  Ekl R’k  CÓEdl c8 - 

s a H n o T f K O B a H k i ^  h a  h c h  ą o a -  

roRTk aa+.CTHaa, a Ha c a S s a ń ,  e c a H E k i Ha 
TO/WTk T (p M H H *b  TdKO H  U,-knkl O C A CH St U 
HE E 8 a 0  ROS/UOIKHkl/WK, C n p E A ^ A A B  C A  TEp- 
/V\IIH’k  A 15 O Y C a O R IH , n p o A A T K k

OYAErujai<>ipH)("b- na A£Nb 26 Hepbra 1888, 
o 8 s a rk  no noaSAHH, na KOTopkin RSkmae 
CA OE'k CTopOHkl H RC klf^k rHnOTEKapHklYTi. 
K’kpHTEAEH Ck TklaCh 3aABaEHI6jW*b, LjJO TIH

EH
rHnOTEKApHkl B ^pH T E ał K0T<>P^ K§ab' 
TÓaa’k TEpaaHH"fc c a  HEABHan, 
uiocTH  roaocÓ BTi h b h b iu h y T 1 cA  8 
iipHcrSnaioipin nosHTaHil K8ASTni rHnoT£'

! KSpaTOpO/HTi HE3BhCTH k
K .lp H k l\’ k  R ^ p n T E a E M  o y c T a H O B A E H l1 

r p O / U H H H K iH  H 3 ’k  N n H t a H K O B H S k
NnntaHKOBHHH. 30 M aa 18° ■

L. 917.
C. k. sąd  p ow ia tow y  w Z ł e c 20^ ^  S®' 

m ia, żo celem w yd o b y c ia  w ierzyf 1 ^ z pn*. 
m uela  A u erb ach a  W' k w o e ie  _170 (_̂  Z()*(jowyllJ 
od b ęd zie  s ię  W' ty m ż e  sądz ie  ^ d y 10 
dnia  14  maja i 18  czerw ca  1 8 8 *% . przJ'
razem  od g o d z in y  10  przed  p o ł u d n  jęte)’ 
m u so w y  ja w n y  przetarg  r e a l n o ś c i  
25 2  w yk a zem  h ip o te c z n y m  miastu* C8 
d łu żn ik a  Józe fa  M alca  w łasnej ,  gZjłCUn* 
p ierw szy m  term in ie  n ie  n iżej ce^Twej. . 
kowej, na  drugim  zaś i niżej t8 j WCZa 83* 

C en a  sz acu n k o w a  i w ywoła'  
zł. 2 6 2/* ct.,  w ad yu m  8 4  zł.  ^ y e i ^

R esz tę  w aru n k ó w  przetarg n]0iv& 
h ip o te c z n y  i akt  o c en ien ia  przejr 
w reg is tra tu rze .  „ ałL-icb

O tem  zaw iad am iam y  s0 l888j
rzye ie li, k tó rzyby  po dn iu  6 V jp 0tecza e '  
jako  d n iu  w y sta w ien ia  w yciągu ą ie '
go p raw a rzeczow e do powyż 0 r̂ 1 n jn iejs*® 
ruchom ości n ab y li, lub któ rym  ^ z;,pa
lub p ó źn ie jsze  w  n i n i e j s z e j  spr " ^ t y i n
m ające  u ch w a ły  w cale albo ^  rą
czasie  doręczoneby  być n ie mo ^  h l'JB 
ustan o w io n eg o  k u ra to ra , P- ® arfieni>'111 P‘ 
kow skiego w Złoczow ie z P0( 
adw  d ra  H eynego  w  Z ło c z o w ie .  .

Złoczów, 25 lu teg o  1888



Z 2650. (1781 8—8)
Laut Erlasses deshohen  k. k. Finanz- 

^M sterium s vom 9 Februar 1888 Z. 4497 
urdederBau eines Administrationsgebaudes 

inVder k- k- Tabakfabrik in  Monasterzyska 
a ^alizien um den Betrag von 29.506 fl 

kr. unter dem Yorbehalte der verfassungs- 
assigen Genehmigung des noeh n ich t be- 

bgten Theiles der Kosten bewilligt.
. Wegen Sicherstellung dieses Baues 

*ra biemit die Concurrenz ausgeschrieben 
, Werden Unternehm ungslustige eingela- 
3  ibr mit einer 50 kr. Stempelmarke yer- 
QAeQes, mit der Vadialquittung belegtes 
is, eTrb bis langstens 7 April 1888, Mittags 
J  u br bei der k. k. Tabakfabrik in  Mona- 

erz?ska zu iiberreichen.
8 Has Yadium ist m it 5-prz. der Bau-

mme zu berechen und bei einer kk. Cas- 
2,1 ćrlegen.

dio. ^ 0Q obiger Bausumme entfallen auf 
kr ; !• Baum eister-Arbeiten 15153 fl. 98 ł/a 
g 2. S teium etzarbeiten 1980 11. 31 kr.;
fl'. 9omeat8uss resP* Terraeota-W aaren 803 
23 u kr ’ 4- Zim mermannsarbeiten 2571 fl.
6 Qtr’; Spenglerarbeiten 1380 fl. 85 kr.;
7 rp.uckat°rer - Arbeiten 588 fl. 61]/, kr.; 
8«r l u , erarbeitei> 2598 fl. 68 kr.; 8. Schlos- 
8e r l 8 , garbeiten 868 fl. 90 kr.; 9. Scblos- 
H uflWlGłltsarbeitea  H 4 8  fl, 56Vj kr.; 10. 
H la l  euwaarenliefer»ng 656 fl. 16 kr.; U . 
chern k Uen 344 651/, kr6 12' Anstrei'  
be>ten n S  fl495 L  83 kr.; 18. Hafner-Ar-

°<W 9®erbe haben auf den ganzen Bau
i,t/i e 'UzMne Arbeits-Categorien zu lau-

Zigerj. Siad d*e Betrage in  denselben mit
und Buchstaben zu schreiben.

die iir>1G . k- General-Direction behalt sich
Oftp,. af lueingeschrankte Wahl unter den reJWen vor.

bettiihp P  ki*aae’ das Vorausmass, der Kos- 
Freig(. 3 „  “Si die Baubeschreibung, das 
8pecj 'flcat, danu die allgemeinen und 
k, ij r . 3  Haubedingungen konnen bei der 
SeWn Akfabrik in Mouasterzyska einge- 
zUm ^ ^ yrben und sind -von den Olierenten 
tertfi,.*eicbei11 6-es Ein^erstandnis-ses zu un- rtlgen.
bakr ■ 6 0ffertónteni welche fur die Ta- 
ben §le nocłl keine Bauten ausfahrten, ha- 
ibre k-re ° fferte mit Nachweisungen aber 
iibe , ber'ge Bauthatigkeit, insbesondere 
chea r>'e aNfallige Ausfiihrung von offentli- 

Bauten, zu belegen.
l*on h *6 seinerzeit zu bestellende Baucau- 
hUa etragt 10-prz. der beziiglichen Erste- 
dein® p Um« und kann in Baaren, in nach 
bvn 3 Setze annehm baren Effeeten oder 

jy ^ E s c h  gele 'ste t w erd en . 
vua 7 uf, ®Brte bleiben fiir die E inreicher 
^ h tse h o irf !k te  d e r  fiberreiehung bis zur 
d(ia  ipn bieriiber verbindlich uud wer- 

acceptirt werden, vom 
Aerar va r ńnnahm e auch fur das k. k. 

K. k r  ,end-
■ Generaldirection der Tabaki egie. 
Vlen, am 3 Marz 1888.

Cenę wywołania stanowi kwota 17750 
złr. wa. wadyum 1775 złr. wa.

Resztę warunków oraz wyciąg hipo­
teczny przejrzeć można w tutejszej regis- 
traturze.

Dla niewiadomych z nazwiska i m iej­
sca pobytu wierzycieli hipotecznych, oraz 
tych którzyby po dniu 30 grudnia 1887 
prawo zastawu uzyskali, lub którymby u- 
chwała obecna 1 późniejsze albo wcześnie 
albo na czas nie mogły być doręczonem usta­
nowiono kuratorem adw. dra Władysława 
Markiewicza w Krakowie

Kraków, 10 lutego 188^.

L. 8607 '  " (1719 3 - 3 )
W sądzie tutejszym w dniu 30 kwie­

tnia 1888 o godzinie 10 rano odbędzie się 1 
publiczna sprzedaż realności lwh. 18 Niża- 
tyce Michała Haftka własnej tudzież real­
ności objętej lwh. 106 Niżatyce Dawida 
Seitelbaeha własnej celem wydobycia pre- I 
tensyi galicyjskiego zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 800 złr. ;

Cena wywołania 2400 złr., wadyum 
240 złr.

Resztę warunków przejrzeć można w i 
sądzie.

Przeworsk, 17 grudnia 1887

L. 130 (1760 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Wieliczce o- 

głasza, że celem zaspokojenia wierzytelno­
ści, Maryi Heleny i Eustachego Drdów w 
kwocie 3000 złr. w dniu 3 maja 1888 i 8 
czerwca 1888, każdym razem o godzinie 
10 rano, realność l 22 w Wieliczce lwh. 
22 ks. gr. Wieliczki Antoniego Najdra wła­
sna sprzedaną zostanie.

Cena wywołania 6114 złr., wadyum 
611 złr. 40 ct.

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 
i akt oszacowania można przejrzeć w tut. 
registraturze.

Kuratorem dla nieznanych z m iejsca 
pobytu w ierzycie li ustanowiono d ra  Borze- 
wskiego adwokata krajowego w Wieliczce.

C. k. sąd powiatowy 
Wieliczka, dnia 21 lutego 188-4.

L- 240 
C 

źesza,
(1683 3 - 3 )

* k - powiatowy miej. deleg. ogła-
ck w celu zaspokojenia wierzytelności 
w ' l i J 3 :  Sa.’- Zakładu kredytowego włośe. 
7fl Pt Maayi we Lwowie w kwocie 133 zł. 
ja l k 3 a* f  P u- O będzie się dnia 23 ma- 
n°i ^  1 dnia 3 lipca 1888 o godz. 10 ra-
sPrzoa 3 °wem zabudowaniu przymusowa 

k a f . realn°ści wyk hip. 1- 196,
1q.j Tomiaków objętej i 1/3 części wyk. 

a^Uośei kat‘ Chomiaków objętej re-
przy o- Uz**lka Michała Kostyszyn, która 
k°Wej 3 3  term inie i niżej ceny szacun- 

7  , v 2*r- sprzedana zostanie.
Kiir i wSu°si 48 złr. 50 ct.

jest dr Szydł*11 ^ ? w*adomych wierzycieli

Stanisławów, 20 styeznia 1888.

55W eki n - 1̂667 3" 3)c«lem ,  sądzie powiatowym Tyczyńskim 
ma6̂  aspokojenia wierzytelności Abraha- 
0(lbędzia a W kw0(i ‘e 14 złr. z pn-

real,vSź<‘ b'r6yinusowa publiczna sprze- 
łożohAi .ji, |C1 i? °d nk- *6 w Matysówce po-
zilI*ierza K a P' 33 °bjętej na imię Ka- dn i.-- Jedrzftiou-l—j -  i. 32 objętej naim ię 
j  • 6rza Jędrzejczyka zamtabulowanej w 
-oy11 17 maja i 19 czerwca 1888, k ażdym  

fcntt o godzinie 10 rano.
Cena wywołania 1985 złr.
Wadyum 200 złr. 

o . Resztę warunków l i c y ta c y jn y c h  w  s ą -  
16 przejrzeć można.

Tyczyn, dnia 7 lis to p a d a  1887.

L - 533 (1730 3—3)
j C. k .śsąd krajowy krakowski ogłasza, 
® eelem rąpokojenia trzech ra t  pożyczko- 
Jeh po ową zj;r . 88 ct. wa. z p n . ck. uprz. 

P 1- akcyjnemu Bankowi hipotecznemu we 
9 3 w ie  należących się, odbędzie się w są* 

le tutejszym aa  term inach 14 maja i 18 
n 6tWca 1888, każdym razem o godzinie 10 
^^Zftd południem egzekucyjna licytaeya re- 

.^ śc i pod 1. 182 dz. I . w Krakowie dłuż- 
^  . Tadeusza Ajdukiewicza własnością bę-

L. 4704. (1780 8 —3)
Vom k. k. Bezirksgerichte in Żm i­

gród wird bekannt gemac-ht, dass zur Be- 
fridigung der Forderung des G. Neidlinger 
in Wien pto 12 zł. s. n. g. die eksekutive 
Feilbitung der den Schuldnern Aron und 
Ides Roth eigeutiimlichen sub nr. 307 in 
Żmigród gelegenen laut Grundbuchseinla- 
ge 440 einen Tabularkorper bildender Re- 
alitiit am 26 April, 214 May 1888 jedesmal 
uin 10 Uhr vormittags h iergeriehts um 
den Scbatzungswerth von i 20 fl. ausgeru- 
fen; bei d em  ersten F e i lb in tu n g s term in e  
nicht. unter, bei dem zweiten aber auch 
unter d e m  Schatzungswerthe hintangege- 
ben wird das Yadium betragt 10 Perzent 
des Ausrufspreises.

Die i ibr igen  L iz i ta t io n sb e d in g n is se  
k ón nen  in  der h ir g e r ic h t l ic h e n  R eg istra tur  
e in g e s e h e n  w erd en .

Żmigród, 30 Dezember 1887.

i 20 czerwca 1888 każdym razem  o godzi­
nie 10. rano egzekucyjną publiczną sprze­
daż realności wykazem hipot. 92 księgi 
gruntowej gminy Koniuszki tuligłowskie 
objętej dłużnika Iw ana Mareczko własaej z 
tera, że na pierwszym term inie realność ta 
tylko za cenę wywołania lub wyżej tejże 
zaś na drugim term inie za jakąbądź cenę 
sprzedaną zostanie.

Cenę wywołania stanowi wartość tej 
realności przy udzieleniu pożyczki w kwo- 
800 złr. w. a. przyjęta.

Wadyum 30 złr. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych, wy­

ciąg hipoteczny i protokół zastawniczego 
opisania powyższej realności można przej­
rzeć w ts. Registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych p. Luszpiński c. k. notaryusz 
w Komarnie.

Komarno, dnia 20 grudnia 1887.

L. 2496. . (1713 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Drohobyczu 

podaje do publicznej wiadomości, że na za­
spokojenie sumy 100 zł. aw. zpu. odbędzie 
się w sądzie tut. przymusowa sprzedaż 
przez publiczną licytacyę powyższej w ie­
rzytelności na bip. służącej realności pod 
lk. 137 w Borysławiu F ranciszka i Tekli 
Majerskich własnej na rzecz proszącego 
Antoniego Hille w dniach 14 m aja i 18 
czerwca 1888 każdym razem o godzinie 10 
przed południem.

Realność ta sprzedaną zostanie w pier­
wszym terminie tylko za lub wyżej ceny 
wywołania 390 złr. 24 et. aw. w drugim 
t rminie i niżej tejże ceny z zastrzeżeniem  
przepisów ustawy z 10 czerwca 1887 1. 74

dZ‘ U’zakład  wynosi 10 pr. ceny wywyłania.
K u ra to re m  nieznanych wierzycieli m ia­

nowano adw. dr. Fruchtraana w Drohobyczu.
Resztę warunków licytacyjnych akt 

opisania i oszacowania można w tus. reg istra-

tUrZ6 Hrohnbyca, dnia 22 lutego 1888.

I  (1801 2 3)
Dnia 25 kwietnia, 30 m aja i 4 lipca 

1888 każdym razem o godzinie 10 przed

<3m « «  - V  1*“ -p u b lic z n a  p rz y m u so w a  U c y ta c y ę  r e a ln o ś c i  
nod lk  18  w W itu s z y n c a c h  p o ło ż o n e j , w e-
&  V k . »  hip»t« a . e ?  '• 35 Szjrflona

tia Taub w dniu 26 kwietnia 1888 o godz. 
lOtej przed południem na koszt i n iebez­
pieczeństwo poprzedniego tej połowy rea l­
ności nabywcy Wolfa Kornhabera, w którym 
połowa tej realności sprzedaną zostanie i 
niżej ceny wywołaniaowkwocie 140 aw. złr. z 
zastrzeżeniem przepisów ustawy z 10. czer­
wca 1887 1. 74 dz. u. p. _

Zakład wynosi lOpr. ceny wywołania. 
Kuratorem nieznanych wierzycieli mia- 

: nowano adw. dr. Wolskiego w Drohobyczu, 
i R e s z t ę  warunków licytacyjnych prototół 
i zastawniczego opisania i akt oszacowania mo- 
i żna w tut. registraturze przejrzeć. 

Drohobycz, dnia lutego 1888.

Cisowskiego własnej in zaspokojenia

L. 12479. (1778 3 - 3 )  j
C. k. sąd powiatowy w Komarnie po- ; 

daje do powszechnej wiadomości, że w celu 
zaspokojenia pretensyi towarzystwa zalicz­
kowego w Komarnie w kwocie 4 zł. 55 ct, 
i 1995 zł. 45 ct. aw. zpn. przeprowadzi w 
dniach 16 inaja i 20 czerwca 1888 każdym 
razem o 10 godzinie rano egzekucyjną pu­
bliczną sprzedaż realności wyk. hip. 1. 283, 
395 i 313 I i II ciało hip. księgi g run to ­
wej gminy Komarna objętej dłużników, J a ­
na i Agaty Wierzbickich własuych z tern, 
że na pierwszym term inie realności te tyl­
ko za cenę wywołania lub wyżej tejże, zaś 
na drugim term inie za jakąbądź cenę 
sprzedane zostaną.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa tych realności a to co do realno­
ści wyk. hip. 283 objętej kwota 840 zł. 
40 ct. w. a. co do realności wyk. hip. 395 
objętej kwota 589 złr. w końcu co do real­
ności wyk. hip. 313 objętej kwota 653 złr. 
w. a.

Wadyum co do pierwszej realności 
kwota 85 złr., co do drugiej kwota 59 złr, 
co do Ostatniej kwota 60 złr. w. a. w go­
tówce.

Resztę warunków licytacyjnych, wy­
ciąg hipoteczny i protokół oszacowania po­
wyższych realności można przejrzeć w ts. 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych p. Luszpiński c. k. notaryusz 
w Komarnie.

Komarno, dnia 16. grudnia 1887.

L. 12064 (1777 3 _ 3 )
C. k. sąd powiatowy w Komarnie po ­

daje do powszechnej wiadomości, że w ce­
lu zaspokojenia pretensyi c. k. uprz. galie. 
Zakładu kredytowego włościańskiego w lik- 
widacyi we Lwowie 24 rat po 6 złr. i re- 
sztującego kapitału 26 złr. 95 ct. w. a. z 
pn. przeprowadzi w dniu 16. m ajaj 1888

wierzytelności Towarzystwa zaliczkowego 
rolnego w Przemyślu w kwocie 40 złr 

Cena wywołania 735 złr.
Wadyum 74 złr. 

i P 'ervvszym i drugim terminie re ­
alność ta sprzedaną zostanie tylko za cenę 
wywołania lub wyżej, na trzecim zaś terminie 
n a i J CenT Jednak nie z a  niższą ce- 
w l i r f  J T a r e i wszystkie hipotekowane 

rzytelności pokrycie znaleźć będą mogły
gdyb^ z a t a k a  ean§ sPrze‘

az nastąpić nie mogła wyznacza się do 
ułożenia warunków ułatwiających termin j

S n i a T  4 iljPca 7888 roku, o go- 
zmie 6 p0 południu, na który się obydwie 

strony i wszystkich wierzycieli hipotecz­
nych zawzywa i oznajmia, że nie stwająey 
Hipoteczni wierzyciele uważani będą za przy­
jm u jący ch  do większości głosów'jawiących 
się wierzycieli. Kuratorem niewiadomych lub 
m e należycie niewiadomych hipotecznych 
wierzycieli ustanowiono p. Józefa Grom ni­
ckiego. r

Z ck. sądu powiatowego. 
■Niżankowice, dnia 3 marca 1887.

L - 7388. ~  (1798 2—3)
Yom k. k. Bezirksgerichte in Kałusz 

w ird kundgemacht, dass zur Hereinbringung 
des ersiegten Betrages 170 fi. O. W. 
die exekutive Feilbietung de zur liegenden 
Masse nach bem ań Iwasiów gehórigen sub 
lk. 77 in Wistowa gelegenen aus Grund- 
stiicken in  Umfange von 11 J och 465Qm . 
Wirtschaftsgebiiuden bestehenden, keinen 
Tabularkorper bildenden Grundwirtschaft 
zu Gunsten des Sirnche Oarwanitzer am 2 
Term inen 26 Marz und 13. April 188S je ­
desmal um 9 Uhr V. M. mit dem vorge- 
nommen wird, dass die besagte Grund- 
realitiit am ersten nnd zweiten Termiae 
nur um den Sehatzungswert von 800 fl. 
oder iiber denselben, am 2. aber auch un­
ter dem Schatzungswerte hintangegeben
wird. Das Vadium betragt lOpr. Die ubri 
gen Bedingungen sowie der Schfttzungsakt 
konnen in der hg. R egistratur eingesehen
werden. K. k. B ez irk sg e rich t.

Kałusz, 30 Juli 1887.

L. 2240. (1796 2 -  3)
C. k. sąd powiatowy w Drohobyczu 

podaje do publicznej wiadomości, że na 
zaspokojenie sumy 300 złr. z pn. odbędzie 
się w sądzie tut. przymusowa sprzedaż przez 
publiczną licytacyę powyższej wierzytelność, 
na hipotekę służącej połowy realności r J  
lk. 193 now. 398 st. w Borysławiu n n ło L ^  
Szymona H a o p ta a  własnej M

L. 5618. . (1807 3—3)
W tutejszym sądzie odbędzie się o 

godzinie 10 rano dnia 11. kwietnia 1888 
powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 17 m a­
ja  1888 nawet poniżej takowej, licytaeya 
posiadłości wyk. hip. nr. 24 ks. gr. Woj- 
niłów Pawła Durkały własnej na rzecz To>- 
warzystwa Zaliczkowego Stowarzyszenia za­
rejestrowanego z nieograniczoną poręką w 
Kałuszu pto 120 złr. z pn.

Cena wywołania 110 złr.
Wadyum 11. złr.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusą- 
dowej registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustana­
wia się kuratorem p. W incentego Czecho­
wicza c. k. notaryusza w Wojniłowie.

Wojniłów, dnia 6. stycznia 1888.

L. 3680 (1800 3—3)
Dnia 26 kwietnia i 29 maja 1888 r., 

każdym razem o godzinie 10 przed połu­
dniem, odbędzie się w tutejszym sądzie 
przymusowa publiczna sprzedaż realności 
pod L. k. 134 w Niżankowicach położonej, 
wykazem hipotecznym 1. 541 objętej, Ma­
ryi Igo ślubu Kellerowej, 2go ślubu Tru- 
szonej własnej, w celu przymusowego ścią­
gnięcia wierzytelności galicyjskiego Towa­
rzystwa kredytowego ziemskiego w Krako- 
kowie a mianowicie czterech ra t po 125 złr. 
i reszty kapitału 2291 złr. 8 et.

Cana wywołania 6700 złr.
Wadyum 670 złr.
Na pierwszym terminie realność ta 

tylko wyżej ceny szacunkowej lub za tako­
wą, na drugim zaś terminie także niżej ce­
ny wywołania sprzedaną zostanie.

Resztę warunków licytacyjnych tu­
dzież wyciąg hipoteczny przejrzeć można 
w registraturze tusądowej.

Z c. k. sąd powiatowego. 
Niżankowice, 30. września 1887.

L. 7949. (1755 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy ogłasza, że celem 

zaspokojenia wierzytelności Berischa Som- 
rnera w kwocie 149 zł. z pn., odbędzie się 
w dniu 30 maja 1888, o godzinie 10 rano 
w c. k. sądzie obwodowym w Nowym Są­
czu przymusowa sprzedaż przez publiczną 
licytacyę połowy relności 1. k. 166 i 167 w 
Nowym Sączu wyk. hip. 1. 276 i 277 obję­
tych, na 567 zł. 37%  ct. i 729 zł. 65 ct. 
aw. oszacowanych.

Cena wywołania połowy realności lk. 
166 wrnosi 400 zł., wadyum 40 zł.; cena 
wywołania realności nk, 167 wyno5i 600 zł., 
wadyum 60 zł.

Przy powyższym term inie realności po ­
wyższe sprzedane być mogą także poniżej 
ceny szacunkowej, lecz nie poniżej ceny wy­
wołania.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono p. adw. draBarbackiego z sub- 
siytucyą p. adw. dr. Sterkowicza w Nowym 
Sączu.

Resztę warunków licytacyjnych, wy­
ciągi hipoteczne i akt oszacowania przejrzeć 
można w registraturze sądowej.

Nowy Sącz, 18 lutego 1888.

L. 920. . t 1724 2" 8)
C. k. sąd powiatowy w Zurawnie w 

sprawie egzekucyjnej Markusa W. Aszkana- 
zego przez adw. dra Katzenellenbogena prze­
ciw Majerowi Hornstein, celem zaspokojenia 
resztującej kwoty wekslowej 14^0 zł. a. w. 
z pn., sprzedaje w drodze publicznej licy- 
tacyi w ck. sądzie o godzinie 10 rano na  2 
terminach, a to: dnia 24 maja i 28 czerwca 
1888, na pierwszym powyżej kwoty wywo­
ławczej, zaś na drugim i poniżej takowej, 
sumę 26700 zł. aw. ut Dom. II. pag. 6 n. 
3 on., na rzecz Majera H ornsteina, w stanie 
biernym 8/9 części realności lk. 118 w Źu- 
rawnie, Seliga Hornsteina własnej, zainta- 
bulowanej.

Cena wywołania 26700 zł.
Kuratorem  niewiadomych wierzycieli 

ustanowiony jest c. k. notaryusz pan Jan  
Ludkiewicz.

Resztę warunków przejrzeć można w 
tusądowej registraturze.

Zurawno, 23 lutego 1888.



Upadłości.
L. 14752 (1795 2— 8)

C. k. sąd obwodowy w Samborze zno­
si konkurs do majątku Józefa Cieślińskiego 
kupea z Drohobycza, otwarty uchwalą z 
dnia 22 września 1982 L. 10922,

Sambor, 28 lutego 1888.

L. 1174 (1785 2—8)
C. k. sąd obwodowy w Wadowicach 

podaje do wiadomości, iż na podstawie gło­
sowania wierzycieli w myśl przepisu §■ 143 
u. k. odbytego w miejsce adw dr. Macieja 
Krobickiego stałym zarządcą masy konkur­
sowej Mojżesza Schónkera, handlarza drze­
wa w Oświęcimie P. D. H. Robinsohn w 
Białej ustanowiony został.

Wadowice, 3 marca 1888.

L. 107 (1217)
Zawiadamiam ogół wierzycieli Jakóba 

Hirscha, że zarządca masy konkursowej 
złożył końcowy rachunek, że takowy u mnie 
do 15 kwietnia 1888 przeglądać mogą i że 
do rozprawy nad zarzutam i 17 kwietnia 
1888 godzinę 9 rano wyznaczam.

Kołomyja, 15 m arca 1888.

Kuratele.
L. 1131 (1806 2—3)

Dmytro Żmud z Bohatkowiec uznany 
marnotrawcą, kuratorem jego je s t Iwan 
Czykieta z Bohatkowiec.

C. k. sąd powiatowy. 
Wiśniowczyk, 21 marca 1886.

adwokat, Meilech Finsterbusch właściciel 
realności i Jakób Sandauer właściciel real­
ności wszyscy w Samborze zamieszkali, że 
podpisywać będą firmę tegoż towarzystwa 
w ten sposób iż do firmy towarzystwa od­
tąd w iikwidaeyi się mianującej to je s t 
„Towarzystwo fredytow e Pomoc w Sam bo­
rze spółka zarejestrowana z ograniczoną 
poręką w ltkwidaeyi“ które to oznaczenie 
może być pisanem, drukowanem lub stam- 
pilijowanem wszyscy trzej likwidatorowie 
dołożą swoje, własnoręczne podpisy : Witz 
Finsterbusch, Sandauer i że wpis tej uchwa­
ły w rejestrach dla stowarzyszeń w tym 
sądzie uskuteczniono.

Wzywa się zatem wszystkich wierzy­
cieli tego towarzystwa w Iikwidaeyi, aby 
się do niego ze swemi pretensyam i zgło­
sili.

Sambor, 13 marca 1888.

Doniesienia prywatne.

L. 2758. (1809 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Sokalu usta­

nowił celem doręczenia uchwały z dnia 3 
grudnia 1887 1. 16535 dla niewiadomej z 
miejsca pobytu Chemy Ju r kuratorem p. 
dr. W ładysława Semetkowskiego o ezem się 
tęż celem strzeżenia swych praw uwiadamia. 

Sokal, 7 marca 1888.

L. 3101 (1823 1—8)
Na podstawie uchwały ck. sądu obwo­

dowego w Przemyślu z dnia 19 marca 1888 
1. 8186 uznany zustał Jan  Mulicki syn Pan 
talemona z Dobromila marnotrawcą.

Kuratorem dla niego ustanowiono Ka­
rola Chanika z Dobromila.

C. k. sąd powiatowy 
Dobromil, 20 m arca 1888.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 1797 (1707 3—3)

C. k. sąd obwodowy w Przemyślu u- 
wiadamia Henryka Rupp (młodszego) z ży­
cia i miejsca pobytu nieznanego tudzież 
jego z życia i miejsca pobytu n i e ­
znanych spadkobierców, żew  sprawie egze­
kucyjnej galicyjskiego Zakładu kredytowe­
go włościańskiego w Iikwidaeyi we Lwowie 
przeeiw memu pto 965 złr. 15 ct. wa. ce­
lem doręczenia mu tusądowej uchwały z
dnia 21 grudnia 1887 1. 15974 jak teź-dal- 
szych w tej sprawie zapaść mających, u s ta ­
nowił dla niego i jego spadkobierców ku­
ratora w osobie p. adw. dra Hillela w 
Przemyślu.

Przemyśl, 22 lutego 1888.

L. 1803. (1793 2—3)
C. k. sąd obwodowy z powodu wyto­

czenia przez W ładysława i Adolfa Raczyń­
skich pozwu o uznanie prawa własności 3/4 
części kapitału indemmzacyjnego dóbr Za­
wadki górnej i dolnej, na rzecz spadkobier­
ców Pantbl-.-ona Foltańskiego w depozycie 
sądowym przechowanego, ustanawia p. adw. 
dra Korna w Wadowicach kuratorem z życia 
i miejsca pobytu niewiadomych pozwanych 
Franciszka Foltańskiego, Wojciecha Foltań­
skiego, Tekli z Foltańskich Wroniewskiej, 
Franciszki z Foltańskich Józefowiczowej, 
Hipolita Foltańskiego, Antoniego Rotterm un- 
da, Kazimierza Rottermunda, Maryanny z 
Rottermundów Krzyżanowskiej i Tekli z 
Rottermundów Stoczyńsąiej, tudzież dla ich 
również z życia i miejsca pobytu a nadto z 
nazwiska niewiadomych sukcesorów z we­
zwaniem, aby ustanowionemu kuratorowi 
potrzebnej inforioacyi do obrony w 90 dniach 
wnieśd( się mającej udzielili, lub innego peł­
nomocnika sobie obrali i o tern sądowi do­
nieśli, gdyż skutki z zaniedbania wyniknąć 
mogące sami sobie przypisać by musieli.

Wadowice, 10 marca 1888.

L. 5505 (1731 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy w Krakowie uwia­

damia niewiadomego z miejsca pobytu Le­
opolda Marsa, że t. s. uchwała z dnia 16 
grudnia 1887 L. 31756 przyjmująca do wia­
domości tegoż cesyę pretensyi w kwocie 
525 złr. z pn. do W iesława Aleksandra Że­
lechowskiego z daty 9 września 1887 na 
rzecz dr. Juliusza Trojnalskiego doręczoną 
została ustanowionemu dlań kuratorowi 
adw. dr. Brummerowi z substytucyą adw. 
dr. Deichesa. Wzywamy go zatem, aby ce­
lem strzeżenia ewentualnych swoich praw 
do sądu się zgłosił, lub pełnomocnika zdol­
nego do zastępywania sądowi wskazał.

Kraków, dnia 2 marca 1888.

L. 836 (1794 2—3)
G. k. sąd obwodowy Wadowicki za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Józefa Ludwikowskiego, że celem doręcze­
nia mu tutejszy sąd uchwały tabularnej
z dnia 19 listopada 1887 1. 5499 w spra­
wie egzekucyjnej Józefy z Grossmanów 
Stankiewiczowej przeciw Antoniemu S tan ­
kiewiczowi i spóln. o 1575 złr. wa. ustano­
wił dla niego kuratorem ad acturn w oso­
bie p. adwokata dra Korna w Wadowicach 
któremu powołaną uchwałę doręczyć polecił.

Jest zatem rzeczą Józefa Ludwikow­
skiego, aby nazwanemu kuratorowi potrze

L. 5124. (1689 3 3)
C. k. sąd powiatowy w Wojniłowie 

ustanawia dla (nieobjętej masy spadkowej 
po ś. p. W ilhelmie Fikiercie kuratorem e.
k. noUr-yusza W incentego Czechowicza z 
Wcjni-h.'*’ ii i doręcza się ostatniemu fusa­
dowa uchwałą z dnia 13go sierpnia 1887 
1. 3793 dozwalającą wpis prawa własności 
do parcel lkat. 979 i 980 wykazem hip. 
nr. 57 Wojniłów objętych na rzecz Stefana
Bełeja. _

W ojniłów , dnia 15 listopada 1887.

L. 4363. , „ , .  (1770 3 - 3 )
Cesarsko  -rolewski sąd krajowy we 

Lwowie wzywa posiadacza rzekomo zagi­
n i o n y - h  efektów a to obligaiyi indemni- 
zacyjnej Galicyi wschodniej nr. 16146 lit. A. 
opiewającej na 190 złr. m. k. która była 
winkulowaną na rzecz gr. kat. probostwa w 
Bełżcu (w powiec ie  Złoczowskim) i została 
wylosowaną dnia 30 kwietnia 1887 tudzież 
książeczki wkładkowej g a l kasy oszczę­
dności we Lwowie L 29379 wystawionej 
dnia 10. czerwca 1885 na kwotę 23 złr.
20 ct. o p iew ające j ua gr. kat. parafię w 
Bełżcu i winkulowanej przez gr. kat. K on- 
systorz we Lwowie, aby takowe a to coj do 
obligacji indemnizacyjnej w term inie jedne­
go roku sześciu tygodni i trzech dni, zaś 
co do książeczki kasy oszczędności w prze­
ciągu sześciu miesięcy, licząc od dnia w 
którym trzeci raz ogło zony zostanie edykt 
w urzędowej GaZt-cio Lwowskiej, tern pe 
wniej sądowi przedłożyli, gdyż inacze j efe- 
kta te uznane zostaną za umorzone.

Lwów, dnia 11. lutego 1888.

L. 373. (1773 3 - 3 )
Prezydent c. k. wyższego sądu krajo­

wego we Lwowie zamianował na mocy § 301 
ust. post. kar. dla II zwyczajnej kadenaei 
posiedzeń sądów przysięgłych na rok 1888 

k. sądzie obwodowym w Przemyślu_ . .    r ____  , przy c. „ „ .
bnej do zastępywania informacyi udzielił, j na dniu Igo maja 1888 o godzinie 9 przed 
lub innego zastępcę sądowi wymienił, ina- j południem się rozpoczynającej,) PrezydencyiV - - .........J ---------- 7
czej skutki zaniedbania sam sobie przy­
pisze.

Wadowice, 25 lutego 1888.
L. 2792.

* c. k. sądu obwodowego Adolfa Pressena 
; Przewodniczącym sądu przysięgłych, a jego 
j Zastępcami c. k. radcę wyższego sądu kra­
jo w eg o  H uberta Freybergera tudzież c. k.

(n o t ;  u—O)
G. k. sąd obwodowy jako handlowy 

podaje do wiadomości, że na nadzwyozajnem 
walnem zgromadzeniu towarzystwa kredy­
towego „Pomoe“ stowarzyszenie zarejestro­
wane z ograniczoną poręką w Samborze 
odbytem w dniu 22. lutego 1888 w Sam ­
borze uchwalono rozwiązanie tego towarzy­
stwa i likwidacyę majątku jego, że likwi­
datoram i wybrani zostali dr. Leon Witz

(1789 2—8) ) radców sądu krajowego Wiktora Nennela, 
' Cypryana Leszczyńskiego, Jędrzeja Skalę 
i W ładysława Przybył kiego.

Przemyśl, 15 marca i 888.

M a u d e l

Karola Bałłabana
w e  Lw ow ie ,

poleca świeży transport 1349

chińsko-rosyjskiej herbaty
l/s kilogr. Kongo cesarski . . . 2.— zł.
„ „ F a m i l i j n e j ................. 3.— „

„ M e la n g e .......................4.— „
„ „ I m p e r ia i .......................5.— „
„  „  Wysiewek z własn. herbat 1.70 „

„ „ „ sprowadzanych 1.50 „
„ „ angielskich ciast do h e r­
baty w różnych gatunkach . . 1.20 „

Szkoła gorzeisikza
w  Dublanach.

Wykłady na kursie gorzelniczym 
w Dublanach, rozpoczynają się w ro­
ku bieżącym dnia 6 kwietnia i trwać 
będą trzy miesiące. Bliższych wyja­
śnień udziela podpisany kierownik.

Dr. R. Wawnikiewicz,
prof. chemii w Dublanaeh i docent polUeehniki 

1586 lwowskiej

k U B  7<
L w s r . l o w s .  o le jn e ,

jpen.le,palety, st-alup. i w «
wezelkie przypory do 

artystycznych poloc
a  - h t ; b t >e k

LWÓW

Sadzonki i nasiona
e " d C < 5

Dwuletni Crategus (biała cierń na żyffO0
2 złr. 50 et. foulB®’ r

Akacya, olszyna, dębina, brzezina, Jas
"  ‘  ' eoe4- 01

przesyła za zaliczką
Leśnictwo Zassów p o d

2 złr. 50 ct.
Dwuletnia sosna 1 złr., świerk I. złfi .

[ drzew 2 złr. p0 70 e*'
[ Jednoroczna sosna, świerk i m o d rzeć  ”

Wszystko za 1000 sztek ezy#a P° 
Drobne jabłonki i gruszki po 1 złr., le9*

2 złr F.O ct. za !00 sztuk. et,. f L
Nasienie sosny 1 złr, 60 ct., świerka 6 fl 

drzewia 75 ct. za 1 funt

Szem atyzm
Królestwa Galicy! 1 Lodomeryl 

W lelkiem  Ke. Kraków akiera 
*1 0 . s r o ł cmr i * * *  - » *

aaby.ó za?iu» po cenie S  s i r .  ©O et,. 
w ekspedycji 

* G A Z E T Y  L  W  O  W  G S  J E J -

Zamiejscowi isechcą pszysłać 3  * ! r .  
7 0  «&., z których przypada 10 cn i

Ba opakowanie i list frachtowy. , 
jpgr- Szematyzm przesyłam y tylko sn. 

ntszezenlem należytośe! z góry, ha  pobra- 
niens należytośet nie przesyłamy Sacma- 
tyzntst.

4. 610
O K fi-M fieN hG .

G oimacno nSBAHKdipH,
BTt ovpaa©boh „ra3fTiv /U bobck®h 
1 8 8 7  r. Ha o c n o b u h ih  pkinmiA ń- \ 6
6Boro cSĄa rano ToproBfnkHor® igg7,
r » A A ł l 8 8 7  4. 2 7 5 9 6  h 17 cfH T A G p * yK 
4 3 8 0 1 2  o 3aper(cTpoBaHVH a H K B ^
OmjlOrO pOAkNHHO KpfAHTHOrO ?  f f  £ W
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TO phi, HaakhMfllH taKIH, AHKO
KafHHKIH n p t T f H C lH  A 0
K (A £ h Va , c h a s t , B 3 h iB a i e x r A  c t . t -----
fip.T.HcrAiUH O E p a i p i a T r l C A  KlS*1 
e p t ACT E f HHO K-h 3 a B t A« Hl W-  

łlhBÓBTt, 20 a tap ra  1888.
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raA H IfiH  H KSkoKHHW KTv AHKBHAa ń lH”

K ) .  KocH-fcpcK iH , a M K K H A a r o P ^ l

Bilans powiatowej Kasy oszczędności w Bochni.
za czas od 1 stycznia do 31 grudnia 1887.

Stan czynny.
Gotówka w kasie 
Zaliczki ubezpieczone wekslami 
Pożyczki na h ipotekę . 

n komunalne
„ na zastaw papierów publicznych

Papiery wartościowe .
W a r to s ó  kuponów
Procenta zapadłe z 31 gruduia
L o k a e y a  . . . .
Rezerwa podatkowa .
luweutarz . . . .
Kaucje jółużbowe

R a z e m

11.274 20‘/,
60:367
83.941 54

525 —-
464 —

24.367 —
358 33
215 46

53 71
97 361/,

855 —
4.650 —

J87 lh8 «T"

Stan bierny.
Wkładki łącznie z procentem •kapita­

lizowanym

Procenta na rok 1888 pobrane

Kaucye służbowe

Zysk za rok 1887

Razem

180.302 15‘'«

1.725 90

4.650 --

400 *6‘/s

Dyrekcya powiatowej Kasy oszczędności
w Bochni

Zdzisław Włodek. Dr. Ant. Leonard SeraMskl. 
J*n Dembowski.

A. Osso_
Za zgodność z księgami raehunkowem1

kontrolującą r ..„łHetfff*'
A nastazy  M eysner. Ks. W incenty ’

Wojcfecb Chrzanowski-

liński
mi»5*

B a n k  ro ln ic z y  w e  L w o w ie  .
Stowarzyszenie zaregestrowane o poręee ograniczofl )

Osme zwyczajne
Ogólne Zgromadzenie

Izie się we wtorek dnia 24 kwietnia 18S8 o godzinie 5 po P01'wJego 
li radnej Dyrekcyi galicyjskiego Towarzystwa kredytowego ziem8

1887- ,  2g

odbędzi 
w sali

pod L- 1. przy ulicy Karola Ludwika we Lwowie. 
J P o r * ą d © k  o b r a d :

1. Sprawozdanie Dyrekcyi i przedłożenie bilansu za rok rachunkowy (§.
2. Sprawozdanie kom isji rewizyjnej i wniosek o udzielenie absoluh>ryui» 

lit. f  statutu). ¥
3 Wybór komisyi rewizyjnej na rok 1888 (§. 29 lit. e. s t a t ) g g4 st.)*
4. Wybór pięciu członków do Rady Nadzorczej w miejsce wylosowanych (g- yggg 

Lwów, dnia 21 marca 1888.
B a d a  J f a d z o r c * ® -  . j0 gł0«

UW AGA, G/łonkowi Towarzystwa służy prawo do w zięcia ud iia łu  w igromadzemu i

suw ania przez iunego członka Towarzystwa jako pełnomocnika. , <e mogą
Członkowie Rady nadzorczej i Dyrekcyi pełaom oeaietw  takich 

(§. 2 0  statutu). __________

na składzie we Lwo^ 9

(Zarsądcs Władysław J . W eber.)

I !d  b H i d u a i o  n u  “ " ' m i
ulica Kopernika L.

Papier * fabryki papieru braci Fiałkowskich.


